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Ksiądz Janiszewski złożył mandat swój do Izby 
%iej. Okręg wyborczy gnieźnieński będzie miał 
"ięc dwóch deputowanych do wybrania, bo przed 
kilku tygodniami, złożył był mandat dep. Więckow
ski. Spodziewamy się, żeglowny komitet wyborczy, 
sprawy tej niezaśpi, pomnąc na trudne położenie 
deputowanych naszych, na konieczność, by ile mo
żności, najwięcej sił intelektualnych na tern stano
wisku sio, gromadziło. Niejesteśmy jednak bez o- 
bawy w lym względzie, bo interes obumarł do roz
praw berlińskich. Temu wcale sic niedziwimy; o- 
bo wiązek jednak niemniejszy, byśmy dobrze tam re 
prezentowani byli. Tymczasem wybory w ostatnich 
rzasach powtarzane, bardzo obojętnie się odbywały; 
a że możemy mieć dobrą i światłą reprezcntacyą, 
kiedy za tern chodziemy najlepszym dowodem wy
bory do Izby llgiej r o zw ią z a n e j , gdzie Księstwo tak
silnie pod względem inlclligcncyi reprezentowane 
było. Księdzu Janiszewskiemu nierobimy zarzutu, 
be stanowisko to opuścił, chociaż nikt go w Berli
nie niebedzie mógł zastąpić. Pojmujemy bowiem 
Powody jego w liście do wyborców wyrażone, że 
"dędzy dwoma obowiązkami, w zwyczajnych chwi
lach wybiera, bliższy powołaniu jego, według nas 
lak nrcy ważny dla kraju rektora seminaryum po
znańskiego. Mamy jednak nadzieje, że przykład 
księdza Janiszewskiego nieznajdzio naśladowców, mię
dzy jego kolegami, niebedąccmi, w podobnem po
łożeniu.

Naczelny prezes wyjechał na objazd części po
łudniowo -  wschodniej Księstwa, której dotąd nie
cna; przed wyjazdem była tnu przedstawioną Rada 
■niejska i w tym przypadku nieoszczędził słucha
no™ krótkiej przemowy, o konieczności konserwa
tyzmu . w której obiecuje obłąkanych nawracać i 
tylko przeciw nieuleczonym, jako nieprzyjaciel wy-
stąpić.

Towarzystwo przyjaciół sztuk pięknych odbyło
niedawno walne zebranie. Ilość członków na 
Spadła; w kassie więc mały fundusz; zgromadzeni 
postanowili jednak nierozwięzywać towarzystwa, o- 
'vszem o ożywienie usilnie się starać. Prezesem 
Wybranym został naczelny prezes, sekretarzem ksiądz
A. Prusinowski. . , , .

W wiekszej części naszych powiatow, ustaną z bie
żącym rokiem, tak zwane cyrkularze, które dotąd 
pisane z wsi do wsi się rozsyłało, a które obejmo
wały rozporządzenia rządowe powiatowe, rozkład 
Podatków itd. W miejsce ich będziemy mieli dru
kowane obok regencyjnych, powiatowe Dzienniki 
U rzęd o w e, które będą miały moc obowięzującą, z po
wiatowych funduszów drukowano, darmo przesyłane 
będą gminom i dominiom. Rząd oszczędzi wiele sił 
piśmiennych, a przytem zyska organa, któremi bę
dzie mógł w razie potrzeby do ludu przemawiać 
daleko naturalniej aniżeli się to dawniej w nieofi 
eyalnym Przyjacielu chłopów działo.

JW. Arcybiskup powrócił z objazdu południowej 
części archi -  dyecezyi.
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sobie,wie. Nawzajem ministrowie wymówili 
prezydent wyrzeka się zamachu stanu i wszelkiej 
gwałtownej opozycyi względem Izby. Takie ma być 
obecne usposobienie prezydenta, czy długo trwałe, 
któż zaręczyć może?

K r a k ó w  3  listopada. Dziś wieczór Jego  Ex. 
Namiestnik Cesarski Agcnor lir. Gołuchowski, 
p rzy b y ł  do naszego  miasta.

kr. 9. W  tymże okresie w ypłacono  5 2 3  s tro 
nom z ł r .  (59 ,346  kr. 5& <j. 2 ;  a zatem ubyło 

ł r .  1 8 ,2 8 9  kr. 4 9  d. 2 . Tym sposobem stan 
w k ła d e k  pienię, z d. 31  paźdz. 1 8 5 1  r. b y ł  z ł r .

, 8 9 0 ,5 3 4  kr. 7  d .3 .  K a p i ta ł  galicyj. instytutu 
ciemnych ( w  osobnym rachunku)  z łr .  3 ,3 8 3  kr. 
2 0  d. 2 . Zatem  ogó ł wynosi z ł r .  1 ,8 9 3 ,9  i t kr.
3 4  d. 1.

\ a  to m a -zakład na  d. 3 1  p a id z ie rn . 1 8 5 1 .
a )  Na hipotekach z ł r .  1 , 6 0 5 , 8 0 0  kr. — jl.—  b) 

W  zas taw ach  na  s reb ra  i t. d. z ł r .  6 2 ,2 8 3  
kr. 5 0 .  c)  W  w ekslach  eskontuw. z ł r .  3 4 ,7 3 4  
tr. — . - — d )  W g a licy jsk ich  listach zas taw , z łr .

5 9 ,8 0 0  k r . — . e)  Kaucya na subskrybow aną 
pożyczkę państw a r. h. ( z ł r .  1 0 ,0 0 0 )  z ł r .  9 4 0  
kr. — f )  W  gotowiźnie z ł r .  1 4 5 , 4 ) 5  kr. 14. 
Rażeni z ł r .  2 ,0 0 8 ,3 7 3  kr. 4  d. —  Potrąc iw szy  
pow yższą  stronom należącą  się summę z łr .  
‘ , 8 9 3 , 9 1 7  k r . 3 4  d. 1. Okazuje się p rzew yżka  
w summie z ł r .  1 1 4 ,4 5 5  kr. 2 $  d. 3 ,  w  którąto 
summę wchodzi p row izya od I g o  lipca 18 5 1  
stronom się n a leżąca ,  tudzież prowizya z po
życzek na hipoteki i z innych interesów po
b ra n a ,  fundusz w ła sn y  Z a k ł a d u ,  koszta u- 
utrzymania i zysk.

W e Lwowie dnia 31 października 1851 .
Od Dyrekcyi galicyjskiej kassy  oszczędności.

K a zim ie rz  K rasicki, naddyrektor. 
S . K raw czykicw icz  Dyrektor.

Przegląd Polityczay.
Układy handlowe w Bundestagu na nowo się roz 

poczną. '
Gazeta Hanowerska (urzędowa) zaprzecza wy

danie przez Bundestag inhibitorium w sprawie rzą 
du hanowerskiego ze szlachtą.

Bundestag przeniesionym ma być do Drezna.
Stosunki dyplomatyczne między Danią i państwa 

mi nicmieckiemi zawieszone.
Francuski poseł p. Tallenay zapytał urzędownie 

B u n d e s t a g  o powód wystawienia armii związkowej 
pud Frankfurtem.

  Sklecony na prędee gabinet francuski już się
rozpada. P. Corbin minister sprawiedliwości, które- 

„„„von r ,m in is t re m  bez jego wiadomości niego zrobiono ministrem Dez jego wiadomości me 
przyjął teki. Wkrótce i o p. Blondel toż samo za 
pewne posłyszymy. W miejsce p Corbin Cjeźli nie 
p. R ouher)‘ posunie się p. Casablanca, o którym 
mówią, że jest na wszystko golow, nawet zająć 
pierwsze miejsce w gabinecie, zos awiając tekę prac 
publicznych p. Fortoul. Człowiek ten z zatrudnie
nia literat, jeszcze się naw'et nieosmie i zajrzeć do 
swego gabinetu, słysząc jak Z metr ar ują jego 
nowi podkomendni, doświadczeni admira owie i ma

y W Eiizeum  niezgoda. P. Veron cofa się obrażą 
hy przewagą p. Persignego, który prozyc e" a n®{ ‘ 
do skierowania się ku demokratom. fym . ’ •
Zapewnić jakąkolwiek jedność postępowania, powia 
dają, że L. Napoleon otrzymał od nowyc 
strów zapewnienie, iż będą popierali całko"1 e zn.e 
sienie prawa z dnia 31 maja i że się nieusuną, ja 
kąltolwiek będzie decyzya Izby w tej lub innej spra

izIczystego w łó k n a  a re sz ta  obraca się w  k ła k i ;  
to z ł e  leży w  przyrządzeniu  łodyg i lnianej, n a 
leży tedy wszelkiego do łożyć s t a r a n ia , ażeby 
roszenie czyli moczenie, międlenie i trzepanie  
lepiej u rządz ić  j a k  dotąd , i tem samem zyskać 
n ą jakośc i  i ilości produktu. Do osiągnienia tego, 
t rzeba  na wrzór Belgii i Anglii u lw o rz jć  osobne 
rzemiosło przyrządzen ia  l n u , które u nas równie 
jak i w Austryi je sz c z e  nieislnieje — to rzemio
s ło  zajmie się jedynie  tylko moczeniem, międle
niem i trzepaniem od rolnika zakupionego lnu, 
ażeby  w ten sposób uzyskane w łókno prządko- 
wi czyli fabrykantowi odstąpić.

P rz e z  podzia ł pracj ' up raw y lnu od tegoż 
wyrządzenia w  Anglii i Belgii zbawienne się 

p o k aza ły  sku tk i ,  jako to  powiększenie produ- 
keyi,  polepszenie gatunku i zmniejszenie ceny 
Te same korzyści nieominą Galicyę-, a kraj ten 
zakwitnie niewidzianym dotąd bytem.

P rezes  izbyr ju ż  dawno z w r a c a ł  uw agę  ria 
ten przedm iot— jeszcze przy końcu roku 1 8 4 5  
z e b ra ł  w tym celu kilku miłośników induslryi 
k ra jo w e j ,  lecz smutne w ypadki r. 1 8 4 6  ro z łą  
c zy ły  towarzystwo.

P o w o łan y  w roku zesz łym  do komisyi banko
wej do W iedn ia ,  p oszuk iw a ł p rzy  niż. austr. 
s tow arzyszeniu  przem ysłow ych i u pana Reute 
ra c. k. radcy  i kustosza technicznego gabinetu, 
tutejszego ro d ak a ,  m aterya łów  względem indu 
stryi lnu, i p rz e d ło ż y ł  J E x .  Namiestnikowi pod

3 kwietnia 1 8 5 0  r. projekt do podniesienia

L w ó w  3 0  paźdz . W  uzupełnieniu poprzednich 
doniesień, o panującej w Kamionce w o łosk ie j ,  
obwodu Ż ó łk iew sk ieg o ,  zaraz ie  na b y d ło ,  mo
żemy podać do wiadomości publicznej tę pocie
sza jąca  w iadom ość, że pomicniona z a ra z a  nie- 
tylko nie w y s z ła  po za obręb z a ra z ą  dotknię
tego m iejsca, lecz że już i tam zupełnie  usta ła .

Jakkolw iek  rezulta t śc isłego zachowania p rze
pisanych weterynarno -  policyjnych środków jes t  
pocieszający, mim >—to jed n ak  w ypada ubolewać 
nad dość znaczną s t ra tą  byd ła  rogatego w K a 
mionce w ołoskie j,  a to począw szy od l a  l ipca ,  
łączn ie  z 2 0 -d n io w ą  peryodą obserw acyjną — 
aż do ustania tej z a razy  dnia 16 PaZ(Js5* 
tarz  byd ła  tamtejszego dzierżaw cy s ai a się 
z 2 9 1  s z tu k ;—  z tych zosta ło  dotkn.ę e z a r a 
zą  1 3 7 ,  a pad ło  81  sz tuk ; stan z as byd ła  w ło 
ściańskiego l iczy ł  6 1 3  sztuk, z których 2D sztuk, 
zachorow ało , a 18  pad ło  ofiarą tej zarazy.

C L -L .)
— Podajem y z C zynności Izby handlowej i 

p rzem ysłow ej L w ow skie j 23 yo  zwyczajnego  
posiedzenia z  dnia  5  sierpnia  1 8 5 1  r. pod prze
wodnictwem prezesa p. F loryana H. S inger ,  na
stępny w yją tek  z jej sp raw o zd an ia ,  jako odno
szący  się do k w e s ty j , które prowincyę naszą i 
miasto do tyczą :

3. W niosek prezesa p. F lo ryana  H. Singer. 
G alicya , która z natury do upraw y lnu i ko

nopi jest p rzeznaczoną , m iała  niegdyś szeroko 
rozgałęziony handel zamorski płótnami na Ham
burg i Gdańsk do Hiszpanii i A m eryki, jako tez 
do W ęg ie r ,  Bessarabii i W ołoszczyzny .

Handel ten podupadł p rzez  podniesienie i w y 
doskonalenie tej industry! w  Belgii i Anglii, o- 
sobliwie co do upraw y lnu i p rzyrządzen ia  w łó 
k n a . — Pomimo to, że postęp tej przemysłowosci 
Galicyi b y ł  zupełnie  obcym . ta g a łę ź  przemy
s łu  u nas je szcze  na najniższym stoi stopniu, 
przecież je s t  o n a  jeszcze zaw sze  znaczną.

Galicya w ydaje  len i konopie mętylko do po
krycia w ew nętrznych  potrzeb k ra ju ,  ale nadto
i do w yw ozu. . . ... . .

W orow iny  i gróbego płótna produkuje s i ę d o  
1 ' / .  miliona półse tków , w y w o z  wynosi < o 2 o , 0 0 0
centnarów jSlótna, i blisko 1 5 ,0 0 0  cent. lnu, ko
nopi i p rzędzy.

T ak  rozszerzona g a łę ź  przemy s o w o s  i z a 
s ługu je  na osobliwsze pielęgnowanie, a przy 
teraźniejszym tak widocznym upadku w obec 
wschodniej Europy  na tem silniejszą i p rędszą  
pomoc.

Len w  kraju  uprawiony wydaję  zaledwo 3 0 %

tej g a łęz i  przem ysłu  w G alicyi,  zgodny z dzi
siejszym wnioskiem.

) E x .  pan Namiestnik projekt ten w swoim cza 
sie p r z e d ło ż y ł  wys. ministeryom, lecz rezolu- 
Cva dotąd n ienastąpiła .

Z  powodu nadesłane j p rzez  niż. austr. s to w a
rzyszenie p rzem ysłow ych ro zp raw y  p. Reutera 
odczytanej na posiedzeniu to w arzy s tw a  dnia 2  
c ze rw ca ,  o św iadczy ł  p rezes  Izb ie ,  że  w  tym 
przedmiocie wniosek osobny p rzedstaw ić  z a 
m ierza , wiadomość je d n a k ,  że p. Reuter  drugą 
jeszcze gruntow nie jszą  ro zp raw ę  na posiedze
niu tegoż s tow arzyszenia  dnia 7 lipca odczyta ł ,  
spow odow ała  p rezesa  w strzym ać  się do Czasu 
ze swoim wnioskiem.

Tymczasem c. k. tow arzystw o gosp. wspólnie 
z stowarzyszeniem przem ysłow ych  niższej A u -  
s try iw  Wiedniu, og łosiło  odezwę, którą  w zyw a 
w spółobywateli do udzia łu  w  tow arzystw ie  a -  
kcyonaryus/.ów, akcya po 5 0 0  z łr . ,  które ma na 
celu to nowe rzemiosło przyrządzen ia  lnu , we 
wszystkich krajach  monarchii trudniących się 
u p raw ą  i dalszem przerabianiem tych ziemiopło
dów rozpow szechnić ,  a najsamprzód utworzyć 
z a k ła d y  pod ług  w zorów  belgijskich i angiel
skich do roszen ia ,  międlenia i trzepania  luu i ko
nopi.

Z a k ła d  je d e n ,  w którym można p rzyrządzić
1 2 .0 0 0  centnarów lnu, w ym aga kap ita łu  na
k ładow ego  3 0 , 0 0 0  z łr .  i kap ita łu  obrotowego
2 4 . 0 0 0  z ł r .  m. k.

W  M oraw ii i w A ustry i w yższej z a w ią z a ły
się ju ż  podobne T o w arzy s tw a  w  celu podźwi 
gnienia tego przem ysłu .

W  obec takiej czynności w sąsiednich prowin- 
cy a c h ,  Galicya d łuże j  bezczynną pozostać nie- 
pow inna, gdyż tu idzie o najznaczniejszą g a łę ź  
przem ysłu  krajowego.

W nioskodaw ca podziela zupełn ie  zdanie s to 
w arzyszen ia  przem ysłow ych  niższej A us try i ,  że 
namierzony cel podniesienia tej jn d u s t ry i  przez 
utworzenie nowego rzem iosła  do przyrządzen ia  
lnu, i zaprow adzenie  takow ych za k ła d ó w , ty l-  
k° na lej drodze, jaką  Anglia i P ru sy  obra ły ,  
toje st p rzez ukonstytuowanie tow arzy s tw  akcyo-  
naryuszów  osiągniuny być może.

Podobne zdanie rozw in ą ł  prezes  także w zmian- 
kowanym projekcie podanym JExce lency i N a 
miestnikowi.

P re z e s  wnosi z a te m , ażeby Izba  d ą ż y ła  do 
utworzenia  tow arzy s tw a  akcyonaryuszów  w G a-  
hcy i ,  któreby zaprow adzenie  jednego lub dwóch 
zakładów' do przyrządzen ia  lnu i konopi miało 
na celu.

su b w e n c ją  w  kw'ocie 5 0 , 0 0 0  z łr .  w esprzeć  z e -  
chiało.

P rezes  s ą d z i ,  że  w G alicyi,  gdzie grunt, m a-  
terjra ł  do budow li,  i inne potrzeby są  w stosun
ku tańsze, kw otą  9 0 , 0 0 0  z ł r .  dw a  takie z a k ła 
dy ła tw o  u rządz ić  się dadzą.

P rezes  p rzew iduje  z a rz u t ,  że więksi w ł a 
ściciele w Galicyi u p ra w ę  lnu na teraz  dla 
braku robotników' zarzucili ,  i u p raw a  roślin w łó -  
koistj'ch w  rękach mniejszych posiadaczy  tojest 
przy wieśniaku pozosteć musi, k tóry z p rz e są 
du każdą nowością się z ra ż a  i nie tak prędko 
do spieniężenia surowrego plonu się nakłoni.

Jed n ak że  jak p rzy  każdej nowości tak i w tym 
wypadku rozw aży ć  należy w p ły w ,  jaki lepsze 
ceny targow e, i pewuiy odbyt w y w ie ra ją ,  a raz  
doświadczone korzyści wszelkie prze łam ią  p rze 
sądy.

*YVnioskodawrca przekonany, że wieśniacy z c z a -  
sem plonu surowego zakładom  fabrycznym chę
tnie dosta rczać  b ęd ą ,  jak to się te raz  z ziemnia
kami i burakami dzieje.

P rezes  p rzed k ład a  Izbie w yż  wymieniony pro
jekt podany J E x .  Namiestnikowi ddto. W iedeń  
2 3  kwietnia 1 8 5 0  r., tudzież korespondencyę 
z p. Reuterem i inne tej industrj i tyczące  się 
a k ta ,  prosząc Izbę  o upoważnienie do u tw orze
nia komitetu z grona cz łonków  Izby, który w spól
nie z c. k. gal. tow arzystw em  gospodarskim i za 
porozumieniem się z T o w arzystw em  g. spodar-  
skiem w K ra k o w ie ,  i z krajowemi Izbami han -  
diowemi projekt w  celu u tw orzenia  takiego to
w a rzy s tw a  akcyonaryuszów  ma przygotow ać.

Izba  prżyjmuje jednogłośnie wnioski p rezy 
denta i udziela mu żądane umocowanie do u tw o
rzenia komitetu.

4 .  Na podanie Izb jr względem uwolnienia ko -  
respondencyi z innemi Izbami handlowemi i cz ło n 
kami Izby od o p ła t y  p o c z to w e j ,— ośw iadcza 
wysokie ministeryum hand lu , że  temu żądaniu 
zadosyć uczynić nie może.

Ażeby jed n ak  na przyszłość zapobiedz opó
źnieniu w nadesłaniu ołomunieckich cen ta rgo 
w y ch ,  które dla Galicyi są  wielce pożądane — 
wysokie ministeryum rozporządziło ,  ażeby  Izbie 
te ceny targow e za ra z  po każdym jarm arku wo
łow ym , urzędownie p rzez  tam tejszy c. k. urząd  
obwodowy bezpośrednio n ades łane  zos ta ły .

CD. n. G. L .)

kr.
3 4 %

W ie d e ń .  Wykaz stanu Banku narodowego au- 
stryackiego na dniu 28 października 1851.

Aktywa.
Bila moneta konwencyjna i szta- złr. 

by srebra . .
Znajdujące się w kassach ban

kowych j>% bilety kassowe i bi
lety skarbu państwa . . . .

W tychże kassach bezprocen
towe bilety skarbowe, i wegier:

Efekta różne eskomptowane 
(prywatne terminowe, wied. ko- 
miteta wsparcia, kupców Pragi,
Berna i Pesztu)............................

Zaliczki na papiery deponowa
ne, tudzież dane austr. Lloydowi 
i niektórym gminom . . . .

Naleiylości od państwa.
Dług publiczny za zniesienie 

waluty wiedeńskiej . . . .  72,950,932 
Długi w zamian za hipotekę re 

alną, tudzież z r. 1849 po umo
rzeniu ich w znacznej części . 4 1,000,001 

Pod ywarancyą państwa.
Pożyczka dla Węgier . . .
Na wsparcie rzemieślników pod

upadłych .................................• •
Fundusz rezerwowy w pajuerach

p a ń s t w a ...........................• . '
Fundusz pensyj w papierach 

państwa i akcyach banku . .
Wartość budynku bankowego i 

innych aktywów

Te z a k ła d y  pow inny być oraz  s z k o ła m i , 
gdzieby każdy nowego rzem iosła  bezp ła tn ie  mógł 
s 'ę  nauczyć.

P rz y k ła d  i nadzieja  zysku uskuteczniłyby  re -  
sztę  ■— j tak  jak od r. 1 8 3 5  mnóstwo gorzelni- 
ków w? krótkim czasie się w y k sz ta łc i ło ,  tak zna
leźliby się uzdolnieni do przyrządzen ia  lnu i k ° _ 
nopi. Ppfzes  w skazu je  przytem na lu d n o ść  u -  
te jszą  iz rae licką,  która się dotychczas tak ma o
do rzem iosł p rz y k ła d a ła .

P rz y  obecnych stosunkach kraju  nie mo .na 
Uczyć na wydanie  więcej ja k  400 ak ęyi,  k aż -  
dą po 1 0 0  z ł r .  a zatem na k ap ita ł  4 (M100 z ł r .  
zebrany  p rzez  subskrypcyę; w yp ad a ło b y  więc 
prosić w'ysoki r z ą d ,  aby' to przedsięb iers tw o

43,002,858

35,461,955

2,430,420

45,462,366 20

13,834,300 -

41%

’551,940

1,800,000

8,116,594

887,472

3,695,148

36

1

Razem złr. 269,Y93,688 
, Passywa.

Banknoty w obiegu . . . .  225,789,681 
Fundusz rezerwowy . . . 8  116,677
Fundusz pensyj . . _ j *_ ’88s’l47
Diwidenda nie podniesiona, bi

lety nie wymienione i rachunki 
bieżące nie pokryte 

Fundusz zakładowy* z 50,621 
akcyj w pierwotnej ich wartości 
po 600 z ł r .................................   •

48%
1%

36
29

4,032,581 5 6 %

30.372,600 —
Razem złr. 269,193,688 1%

Porównywając ten wykaz z zeszłomiesięcznym,
okazuje sie, iż b anknoty  w obiegu będące zmniej
szyły się o 3,479,051 złr. gotówka zaś o 113,263 
złr. Stosunek więc srebra do banknotów okazuje
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jeszczeV\ ieden  2  listopada. W czorajsza Gaz. Wied. 
zawiera obwieszczenie o ściągnieniu 4tej formy 
5-reńskowych banknotów i wydaniu podobny ch 
w  5tej formie. Wymiana ściąganych bankno
tów rozpocznie się z d, 1 grudnia 1851  i po 
ostatni maja 1 8 5 2  wszystkie  kasy bankowe 
w Wiedniu, Pradze, Bernie, Lw ow ie , Peszcie, 
Koszycach, Temeswarze, Hermanstadzie, Kron- 
stadzic. Linzu, Innsprucku, Gradecu, Z agrze
biu i T ryeśc ie ,  przyjmować je  będą lub w y 
mieniać. W  kassach wymiany banknotów w Lu-  
blanie, Celowcu, Gradjse, Salczburgu, Czer-  
niowcach i Krakowie, wymiana ta rozpocznie 
się w  pierwszej połowie grudnia r. b. i trwać 
będzie do ostatniego maja 1 8 5 2  r . , po tym 
czasie, banknoty dawne przyjmowane będą po 
koniec sierpnia 1 8 5 2  r. tylko w  kasach banko
wych w Wiedniu; po up ływ ie  zaś tego czasu, 
z wymianą udać się trzeba bezpośrednio do d j -  
rekcyi banku naród, austryackiego.

— Austryacki poseł przyr gabinecie angiel
skim hr. Buol-Schauenstein powrócił z Bruxeiii 
do Londynu.

— W  Mennicy wiedeńskiej biją nieusfannic mie
dzianą monetę zd aw k ow ą , również wybito te
raz znaczną ilość dukatów, natomiast wstrzy
mano bicie 6-krajcarowych srebrników.

—  W . Ks. Konstanty rosyjski przybył do 
Wiednia, zkąd udaje się na zwiedzenie zak ła 
dów morskich w  W enecyi, Pola i Tryeście.

—  W edle teleg. dep. Cesarz spodziewany do
piero 5 t. m. z powrotem do Wiednia.

—  Urzędowa Gaz. W enecka  z  d. 31 paźd 
ogłasza  wyrok skazujący hr. Augustvna Guer- 
rieri z Werony na lat* 10 , a bar. Wittikinda 
Lutti również z Werony na 2  lata więzienia. 
Guerrieri otrzymał przed dwiema miesiącami 
list bezimienny, uwiadamiający go o planie stron
nictwa rewolucyjnego i potrzebie ćwiczenia m ło
dzieży w  robieniu bronią; listu (ego nie oddał  
w ła d z y ,  ale pokazawszy go baronowi Lutti, 
spalił  takowy. Fm. lir. Radecki zn iży ł  w dro
dze łaski karę obydwóch do połowy.

— Lord Palmerston oznajmił rządowi austry- 
ackiemu, iż rząd angielski jako ta k i , nie ma 
żadnego udziału w owacyi Koszulowi czynio
nej na w yspie .  Kor. ausłr. pisze z tego po
wodu: ykiedy fale sza łu  Koszutowego coraz 
się wyżej wznoszą w Anglii, kiedy sam agita
tor z dyalektycznym obrotem i w ła śc iw ą  mu 
ruchliwością usiłuje pochlebiać politycznym n-  
czuciom ludu brytańskiego, i walkę rewolucyj
ną o niepodległość W ęgier, Kmicrzającą do zbu
rzenia równowagi europejskiej, stara się przed
stawić, jako pewien rodzaj przeciwieństwa sy 
stemowi centralizacji, jako dążność do autono
mii gminnej; kierownik spraw zagr. Anglii miał 
dość taktu i uczucia przyzwoitości, aby uspra
wiedliwić o ile można owe widowisko dawane 
na wyspie. W prawdzie byłobjńo rzeczą roz
tropną. gdyby w szyscy  agenci rządu angielsk. 
wstrzymali się od udziału w tej sprawie; za 
pewnienie jednak podobne było wreszcie nie
zbędne, jeżeli stosunki między Anglią i Austryą  
nie miały być wystawione na niemiłe zajścia.— 
B yłoby  kardzo pożądanem , aby dalsza część  
danej obietnicy, iż przedsięwzięte będą środki, 
aby jak można najrychlej zakończyć takowe 
sceny, w  rzeczy samej przyszła do skutku.

—  W  Zemuniu aresztowano agenta Kossutha  
który przyjął obowiązki pisarza i znaleziono przy 
nim znaczną dość rewolucyjnych banknotów w e -  
gierskich. ^

—  C. B. a. Biihm. donosi z Peszlu, iż mia
no tam schwytać skazanego zaocznie Tanczyca  
i do więzienia w  Neugębaude odprowadzono

—  W  Zagrzebiu obiega wieść, iż w ładza  
bana do dawnej ma bj'ć przywrócona świetno
ści, że  takowy p o łączy  w osobie swojej woj
skową i polityczną w ła d zę ,  a nawet i sądową, 
gdyż ma być zamianowany prezydentem rady 
najwyższej.

•— Ministeryum spr. w ew n. doniosło w sz y s 
tkim władzom krajów koronnych, iż naczelni
kom duchownym gmin żydowskich dozwolone  
jest zbieranie składek na rzecz ubogich Izrae
litów w  Palestynie; składki te odbywać się  
mają przez skarbony zawieszane po domach; 
w y®yłanie jednak w tym celu wędrownych zbie-  
raczy jest nakazane.
i V V a!i? l!<ij'nicy Ballogh Togyer, Janusz Illicz 

s  tstwan skazani zostali na szubienicę i 
wyrok ten wykonano w  W . Warażdynie.

m  r N I E M C Y .
*  j ! . * uap*z<.łz- K w estya  handlowa i spra

wa duns < *, Fdynemi uwagi godnemi przed
miotami n'erm‘eckiej; inne wszelkie oko
liczności lub } f* P° dziennikach szero
kie zazalema j |{.in0 p„(jo następstwem przyuTÓ- 
cenia dawnego ^  ^  który w  odrodzeniu 
swojem przecliou a ł  wszystkie trądycye policyj
ne. Kwestya handlowa w aży SUJ przedew8 ' t_ 
kiem w  stanowczym punacie swoim. Zmiana

„Dotychczasowy pełnomocnik przy żem ładownych do przystani w  Kiel je szczejzos la ł  przez Bundestag, aby utrzymywał sp«Belbruck ^_________________      ̂̂
handlowo-politycznych obradach w Frankfurcie 
tąjnjr radz. rząd. Belbruck, zabawi tu ( w  Ber
linie} je szcze  dni kilka, a potem powróci do 
h rankfurtu. Niewątpliwie pobyt innych tamże 
pełnomocników bardzo krótki będzie, gdyż w e
dle spodziewanych austryackich projektów oka
że się wkrótce, iz połączenie się Au:,lryi z in- 
nemi państwami niemieckiemi w tym względzie  
jest niepodobnem."

Cała wazuość przeto kwestyi handlowej, po 
skłonieniu się Prus przez zawarcie traktatu 
z Hanowerem ku kierunkowi wolności handlo
w ej ,  zależeć będzie na podziale handlowym 
Niemiec, tojest: ponieważ drobne państwa nie 
będą mogły osobnych dla siebie stwarzać ter- 
rytoryów celnych, i przystąpić muszą bądź do 
pruskiego, bądź do austryackiego systemu ce l
nego, dziś toczy się pytanie, które i jakie 
kraje niemieckie do jednego z sjstem ów tych 
należeć będą; a w  rzeczy samej ostatecznemi 
tej kwestyi następstwami: czy Wurtemberg, 
Bawary a, Baden i Saksonia będą trabantami 
Austrji czy Prus? bo z połączeniem się han- 
dlowem rozwija się pewr.a tożsamość potrzeb i 
dążności, i nie można o żadnej najmateryalniej- 
szej dziś kwestyi powiedzieć, jakoby ona nie 
miała politycznej strony.

Brugiem ważnem pytaniem dotykającem spraw

stwa tronu duńskiego. Zmiana ministerjum 
w Kopenhadze, nie mówiąc o jego stronie zasad 
politycznych, w ypadłą  w duchu przemożnego 
tam stronnictwa dążącego do wcielenia zu p e ł
nego Szlezw iku, o czem już dawniej mówiliśmy. 
Cor. Bur. m ówi, iż w  dobrze poinformowanych 
kołach w Berlinie mniemają, iż nowe ministe- 
rymn rozpocznie kroki w  celu\vydaienia z Księstw  
wójsk niemieckich; ale zarazem jest pewność, 
że podobne żądanie tak tu jak w Wiedniu sta
nowczo odrzuconem będzie, i że  oba gabinety 
nie w przód pomyślą o opuszczeniu K sięstw , do
póki nie nastąpi zupełne uporządkowanie sto
sunków duńsko-niemieckich. Z  tego w szystk ie-

w miesiącu styczniu.
— Bhein. Zg., dziennik rządowy heski, pisze 

ze stanowiska junkerskieyo  o Związku celDym 
szerzeniu się jego i zagrożonym przez to upad
ku systemu podatkowego: „Iui w iększą będziem 
przyw ięzyw ać ważność do rozpostarcia się 
Związku celnego ku północy, tern większą jest 
obaw a, jaką nas napełniąja ostatnie polityczne 
wypadki w tej stronie, wypadki, które w M e
klemburgu juz się urzeczywistniły, a bliskiemi
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kojność i porządek, inaczej komisarze zwią*'  
kowi będą próbować, czyli się tam da rządzić- 

— Prawo drukowe bawarskie, mówi o karach 
za obrazę g łó w  koronowanych, reprezentowa
nych przy tutejszym rząd z ie , tudzież za oczer

nienie i spotwarzanie rządów i w ła d z  tych 
państw, które przyjmą zasadę wzajemności- 
W tym celu następujące państwa przystały  o* 
wzajem ność: Hamburg, Saxonia, Meiningen, Ko' 
burg i Gotha, Altenburg, Dessau i Ićóthen, ob#

austryackiego systemu handlowego i ce lnego u-  
ła tw iła b y  wprawdzie połączeni-' s;  ̂ całych  
Niemiec handlowe, ale Austrj’a nie może w ,,-  
praeć się swoich zasad c ło w y ch  bez silnego 
wstrząśnienia w e wszystkich swoich ^m inistra-  
cjjnych i finansowych posadach i dla tego 0 
ziszczeniu lego projektu ani m owy hyć nie może,

go dostatecznie w id a ć ,  iż układy w sprawie  
szlezwicko-holsztyńskiej grożą nowem zamię-  
szaniem, i że potrzeba będzie surowych oświad
czeń mocarstw niemieckich dla przywiedzenia  
ich na drogę w ła śc iw ą .

Ula z r o z u m i e n i a  z a ś  t r a d y c y o n a l n e j  i l y p l o m a -  
c y i  , n a  J a k i e j  s i ę  o p i e r a j ą  u k ł a d y  n a s t ę p s t w a
tronu duńskiego tyczące , potrzeba sięgnąć g e 
nealogicznych wiadomości. Na tej drodze Ga
zeta  konstytucyjna  następujące podaje szcze  
góły:

„Linia Augustenbiirgska domu oidenburgskiego 
zwie się młodszą linią królewską, kiedy dom 
Gliicksburg stanowi część niższej książęcej od
nogi, do której najmłodszego odrostku liczy się 
rodzina cesarzy rossyjskich (Holsztyn-Gottorp.i  
Skoro umrze bezdzietny król duński i stary stryj 
jego, naówczas ks. augustenburgski, o którego 
usunięcie dziś od korony idzie, staje się g ło w a  
domu oidenburgskiego, którego członkami są jalt 
wiadomo cesarz M ik o ła j ,  W . ks. Oldenburgski 
i książę Chrystyan Glucksburgski, który prze
znaczony jest  w Danii na następcę. Zagadkę  
lej predylekcyi Glucksburgów upatrują pow sze
chnie w  przychylności dla nich dworu peters- 
burgskiego. Do rozwiązania j e j  jednak inne 
w p ływ ają  okoliczności. Chcemy tu o nich przy
najmniej nadmienić, aby już uprzednio zwrócić  
u w a g ę ,  iż wyraźnie z nich wykazuje się rola, 
jaką odgrywa w tych zatargach król duński i 
że nowe wątpliwości w  zupełną niezawisłość  
jego postanowień są słuszne.

„Karolina księżniczka duńska siostra Chrysty 
ana VIII jest za Landgrafem Heskim. Młodość  
jej była niezmiernie burzliwą, dziś ożywia ją  
nieograniczona ambicja; jej to przjpisują na 
dworze duńskim rozwód dzisiejszego króla 
* Przedostatnią żoną księżną Meklemburgska. 
*koro do tego przyszło, Karolina zamyślała w y 
dać córkę swoją za ówczesnego królewicza 
(Fryderyka VII),* ale projekt ten s p e łz ł  na ni- 
czem. Córka jej poszła następnie za księcia 
Chrystiana Gliicksburgskiego, tego samego któ
rego Fryderyk VII teraz dobrowolnie adopto
w a ł  a który ma być przyszłym następcą w | j a_ 
nil i Księstwach. Istotnie ks. Karolina posta
rała się o to wcześnie, aby ks. Chrystyan zna
la z ł  przychylne u dworu petersburgskiego przy
jęcie; g łów n ą  jednak jego zasługą jest to że  
jest zięciem księżnej Karoliny a małżonkiem tej 
u której stóp chcia ł niegdyś król Fryderyk VH  
duńską z ło ż y ć  koronę."

Gabinet duński nie d a ł  jeszcze odpowiedzi na 
noty rządów austryackiego i pruskiego, w  
rych wyrażony brak zaufania do teraźniejszego 
ministeryum, a poseł duński w Berlinie hr. Bil— 
Ie-Brahe pozostawiony dotąd bez instrukcyi. 
Stan taki długo potrwać nie może, a lub0 nie
podobieństwem, aby Niemcy chciały  się w jaką  
wdawać wojnę dla uratowania kilku swobód 
swoich współrodaków nad Ederą i Elbą, przeto, 
j ;*k się to często zdarza, jakaś zewnętrzna przy
czyna skłoni zapewne jedną lub drugą stronę 

0 Ustąpienia. Tymczasem obustronnie drobne

 ......................  gdyż przystąp
klemburga do jollcereinu  jest  dlań wyrokiem 
śmierci. Jego naJs |hiiejszem znamieniem potęgi 
jest przywilej wolności od podatków. Zollve- 
rein  grozi zniszczeniem tego przywileju a zara
zem usamowolnieniem rządu dając mu w  rękę 
dochodj- c e ln e r y c e r s t w o  walczy nie tylko o 
swoje przywileje, ale zarazem o byt swój w y 
stępując przeciw Z  o Ile er c ino w i ; a do tego nie 
tylko ma wolę ale i s iłę . Wreszcie, cóżby nam 
zależało  na Meklemburgu, gdj byśmy mogli z y 
skać Hanower i morskie w ybrzeża , otwierające 
nam prosty i bezpośredni udział w współuble-  
ganiu się na targach świata? Jesteśmyż tu pe
wni celu? Oto jest traktat 7 września, wielki 
największy P°h‘tyki pruskiej w ostatnich
latach; czyliz jednak traktat ten wejdzie kiedy 
w wykonanie? Zmiany polityczne gotujące się 
teraz w Hanowerze pociągną za sobą zgubny 
w p ły w  na jego polityczno-handlowe stanowisko. 
Jeżeli rycerstwo hanowerskie górę otrzyma, na- 
tedy układ z Prussann zostanie zerwanym, gdyż  
rycerstwo walczy i zw ycięży  ()od op’ieka"a li
st ry i, a Austrj-a warunki swojej opieki położy. 
Takie są smutne widoki nad morzami północnem 
i bałtyckient, jednak nie chcemy się wyrzekać  
nadziei itd.“

Dzienniki północno-niemieckie, a mianowicie 
hamburgskie zaprzeczają stanowczo przystąpie
niu miast hanzeatyckich do prusko-hanowerskie-  
go układu.

— Cor. Bur. pisze: W  rzeczy samej mówią 
tu o założeniu dziennika francuskiego, redakto
rem którego ma być p. Eugeniusz </e Breza (!}. 
Okoliczność, że jedyny francuski w Niemczech 
dziennik Journal de F rancforł stoi pod w p ły 
wem Austryi i Rossyi, przyczyniła się do pod
n i e s i e n i a  n a p o w r ó t  k i l k o k r o t n i e  z a r z u c o n e g o  z a -

— Z  Nckargmiind donoszą d. 2 3  paźdz., iż 
aresztowano tamże 13  osób w skutek domowych 
r ew iz jjv gdzie znaleziono listy i pisma rewolu
cyjne. Śledztwo zostało już rozpoczęte, a z nie
go w yk aza ły  się ważne odkrycia i 5 osób do 
twierdzy Rastatt zaprowadzono. Wojska egze
kucyjne przysłane z Mannheim, utrzymywane 
są na koszt aresztowanych.

— N ajw yższy  trybunał berliński obradował 
w d. 2 7  paźdz., nad sprawą braci Wittenburg 
oskarżonych o zdradę głów ną. Obaj bracia" 
z których jeden assytent kwestury drugi szew c,  
mieli udział w  powstaniu badeńskiem, i na po
siedzeniu sądu przysięgłych 21  sierpnia z. r., 
skazani zostali na śmierć. Trybunał unieważnił 
wj'rok i sprawę innemu sądowi przysięgłjwh  
oddał. Tymczasem prokurator żą d ą ł  nowego 
terminu, albowiem nowe dowodjr przeciw nim 
w nieść pragnie. W  czasie posłuchania nastę
pnego, obrońca sprzeciw ił się odczytaniu nowych 
dowodów' winy oskarżonych i sąd przychylił  
się do tego żądania. Przysięgli orzekli oskar
żonych winnymi udziału w wojnie powstańców' 
badeńskich, a zatem zamiaru zmiany konstytu- 
cyi niemieckiej na drodze gwałtownej; uniewin
nili ich jednak pod względem zdrady głównej  
przeciw monarchii pruskiej; prokurator domagał 
się ukarania ich śmiercią, sąd zaś uznał za nie
winnych; przeciw temu prokurator z a ło ż y ł  a- 
pellacyę z powodu form chybionych i obrażenia 
prawa. Sąd najw yższy zn iszczy ł  wyrok sądu 
przysięgłych i skaz;.ł obwinionych znów’ na ka
rę miecza.

— Radzca ministeryalny Hock, członek ko- 
misyi biegłych ze strony austryjackiej, przybył  
do Frankfurtu, i układy względem połączenia  
handlowego zapewne na nowo się rozpoczną, 
lubo nikt w ich załatwienie niewierzy.

— D ziennik fra n k fu r tsk i  pisze: S łychać ,  
że w'ydział zgromadzenia zw iązkow ego , który 
się zajmował raportem w  przedmiocie urządze
nia nowej w ła d zy  zw iązkow ej,  w ykończył  
swoje prace, w  których opiniuje, aby władza  
ta była  póśrednikiem między władzami bezpie
czeństwa państw' pojedyriczych. Miejscem u- 
rzędowania tej wrła d zy ,  ma bjrć wedle projektu 
Lipsk.

—  Gazeta N oioo-P ruska  pisze o p rz e n ie s ie 
niu Bundestagu zw ykłym  tonem swoim: J u  ̂
dawrniej podaliśmy z wielu stron otrzymaną wia
domość, iż demokratyczni i l ‘^eraIno-gotajscy 
„obywatele", a teraz nieudolny senat frankfurt
ski przy wzburzonych stosunkach miasta tego, 
w yw ołali  zamiar przeniesienia ztamtąd Bunde
stagu. S łyszym y, że mysi ta otrzymała dziś już 
wybitniejszą cechę i oznaczoną formę, gdyż  
rząd królewsko-saski bardzo korzystne, i pod

Fraricya.
— Rozporządzenie ministeryum wojny badeń' 

skiego, zagraża właścicielom oberż, kawiarń 
itp. zamknięciem ich domów, w razie zezwole
nia na odbywanie zgromadzeń, w którychbj 
miano mowy podburzające, gdziebv spotwarza
no w ład ze  świeckie i duchowne, jeżeli ze stro- 
ny gospodarza nie nastąpiły kroki przeszkadza
jące. Gminy, w  klórychby urlopowanych ż o ł 
nierzy starano się uwieść od obowiązków, obło
żone będą egzekucją  militarną, a spraw'cy, po
mocnicy itd. pod sąd wojenni oddani.

— W Stultgardzkim ratuszu, wykradziona 
znaczną ilość ważnych papierów z l t ig o  i I 7 go 
wieku, i sprzedano jako stary papier.

— Znany profesor Kinkel, jak piszą listy 
z Now ego-Yorku do Londynu przesyłane, wpro
wadzony był przez p. Crittenden (obecnie se 
kretarza spraw zagranicznych na miejscu W eb
stera}, do prezydenta Stanów Zjednoczonych, ■' 
miał mieć długą z obydwoma naradę „nad po
łożeniem Niemiec". P. Fillmore poczytj'waf na
ród niemiecki za dojrzały; a wszystkie partve, 
niewyjmując nawet anglo-amerykańskich wiii- 
gów, mają, jak m ó w ił ,  równy interes w  roz
winięciu się swobodnem s i ł  narodowych w’ E u
ropie itd. W  tym duchu przemawiają urzędowe 
dzienniki republiki. Kinkel zbiera po Ameryce 
pozj'Czkę na wzór M azziniego, i udał się w  piel- 
grzjmkę do Mount Vernon do grobu W ashing
tona, poczem zwiedzi najznakomitsze miasta, 
dokąd zaproszony został.

— Magdeburski sąd przysięgłych uniewinnił 
Dra Lowe z Calbe, oskarżonego o zdradę g ł ó 
wną. Gazeta Magdeburgska z dnia 3 0  paź
dziernika og łasza  wyrok najwyższego trybi.na- 
łu, kasujący ów w’yrok uniewinnienia, a skazu
jący lira I,o w e  n a  d o ż y w o t n i e  więzienie i kosztU"

, ^  FRAXCYA.
P a r y ż  2 8  października. W czorajszy M oni

tor ogłasza  dekreta prczydencyonrlne zawiera
jące listę nowego gabinetu:

PP. Corbin prokurator jeneralny w  Bourges 
min isfer sprawiedliicości;

Turgot spraw zagranicznych;
Karol Girami oświecenia;
Tyburyusz Thorigny spraw wewnętrznych; 
Ksawery Casabianca handlu;
Lacrosse prac publicznych;
Leroy de Saint Arnaud'jeo/m/;
Fortoul m arynarki;
!łilonid( l insPe,:tor finansow y, minister skarbu 

c Maupas prefekt w yższej Garonny miano
wany prefektem policyi.

Dwa inne dekreta poruczają tekę sprawiedli
wości panu Karolowi Giraud ministrowi ośw ie-  
c e m a 7 a tekę skarbu panu Turgot ministrowi 
spraw zagranicznych w nieobecności pp. Cor- 
bm i Blonde!.

Taka jest  historya jego utworzenia. Jakeś
my donosili poprzednio. Prezydent zmęczony i 
znudzonj' postanowił odłożyć sprawTy ważniej
sze do poniedziałku, lecz raporta z departamen
tów, które w ięcej od stolicy niepokoiły się prze
sileniem minisierj'alnem, i lękały  przechylenia 
się prezydenta na stronę opozycj i ,  kazały  przy
spieszyć zamknięcie tej kryzys. Odnowiły się 
zatem negocyacye. Naradzano się w niedzielę 
aż do 1 0  wieczorem. P. Ducos figurował ja
ko pierwszy minister, i w z y w a ł  do skarbu p. 
Bineau, a ?praw zagranicznych pana Drouin 
de Lhuys. Wszelako pan Ducos w ah a ł się 
PbpyS , f  » uniesienie prawa z d. 31  maja, co

aevi P.r,ezydenta do odrzucenia całej kom- 
on, yr becne ministeryum uchodzi za dzieło  

, ia.C.ro*sei * °u podobno mniema, ż e j e  sam 
S . V/\: i? ludzie ś w i adonis i w iedzą , że
poz.i kulisami działali pp. Fould i Rouher, kto- 
Vd ' ,-jinczasowo zastępują pp. Corbin i Blon-  

f • * • Fould od dawna jest  ministrem cdda-  
J1} 111 zupełnie Ludwikowi Napoleonowi: jego 
ylko  z całego gabinetu radzić się miał prezy-  
dent, czyli zamach stanu udać się może. na co 
minister odpowiedział odmownie. (Jo do pana 
Rouher, wiadomo o nim, iż sam jeden z osta- 
tniego gabinetu porozumiewał się z prezyden
tem i nie w yrzekał się powrotu do wyborów  
powszechnych.

Oto są niektóre szczegó ły  0 nowych mini
strach, których imiona wcale dotąd nie były  
znane.

Hrabia Turgot, minister spraw zagranicznych  
był dawniej pułkownikiem kirasierów', parem 
Francy1, a jest decembrzysta zdeklarowanym.

I . e longny chociaż legitymista, był ge
neralnym adwokatem za Ludwika Filipa, i jako
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I 8 J 8  Ironii t o l l ,  de F rance  i w lidy  o - w  chwili, kiedy ona icli tylu liczy niepmyjnii Z  drugiej sirony ogłasza  list lorda Pal f~ '>  «•
św iadczył się z sympatyą ku wyborom po- cioł poza opozycyą. Imję pana de Thorigny jest merstona do L:..  "  .S > . . lls t .lor(U 1 al l ... y ohoc 3,000 iłr. tjmeasowo
wszeebnym. Jesttci jedyny mówca
gabinetu, a jeżeli zmiana ministeryalna ma wy 
rażać  powrót do wyborów powszeclinych, s łu 
sznie go uważać należy za naczelnika gabinetu, 

P. Blondel w tej eh n iii znajduje się w Kor
syce, jest figurą tak mało ważną, że go się na
wet niepytano, czyli przyjmie tekę skarbu; to 
też powszechna jest opinia, że go p. FouM

szego nam gwarancyą przeciw zamachowi stanu. Gdy
byśmy szukali analogii w przeszłości,  tobyśmy 
je przyrównali do ministeryum Martignaca, któ
re nastąpiło po gabinecie Villela, a poprzedzi
ło  ministeryum Polignaca. Baczność wszech
władna większości! Obalenie ministeryum Tho- , .  ,, , . . j ------
riniego, będzie droga, która poprow'adzi tam,!,°.k!e" konsulow' angielskiemu w Zemuniu (Sem - 
gdzie upadek ministeryum Martignaca zawiódł! 1 ,°  zag™zeaiu z tego powodu. D aily- 

 - ‘•i» b - :_ ,® i . .  „ w    P i s z e  w tym względzie: Obecny książę

się zupełnie ani na marynarce, ani na admini- 
stracyi kolonialnej. Chciał on być ministrem 
oświecenia, lecz ustąpił tej teki panu Giraud. 
i w zią ł inną, jaka  wakowała. Pan Lacrosse 
by ł niegdyś gorliwym stronnikiem prawa z d. 
BI maja, uważają go za B onapartystę , lecz 
wiadomo, że tak za Cavaignaca jak  za Bona- 
partego więcej okazyw ał przywiązania do na
czelników władzy wykonawczej, niżeli do ro
zumu. Pan Casahianca jest elizeistą. P. Gi 
raud był już ministrem oświecenia za czasów 
ministerstwa pana Vai'sse. P. Corbin ma być 
zdolnym prokuratorem jeneralnym, ale jak s ły 
chać, niedługo zabawi w Paryżu. Jen e ra ł  Śt. 
Arnaud odznaczył się nie dawno w Algierze, 
z opinij swych znany jako Elizeistą.

Aby jednem słowem oddać wrażenie wywo
łane składem tego gabinetu, powiemy, że było 
najgorsze. Niektórzy przyjęli go z oburzeniem, 
większa część dzienników ze śmiechem i szy- 
der-twrm. W  rzeczy samej nie jest to ani mi 
nisteryum parlamentarne, jak  w Anglii, bo tył 
ko trzech zasiada w nim reprezentantów a ża
dnego mówcy choćby drugiego rzędu ; nie jes t  
też ministeryum administracyjne, jak w Amery
ce , bo widzimy, że weszli doń ludzie nie ma
jący  wyobrażenia o czynnościach do swej teki 
przywiązanych. Pojąć ła tw o ,  jak  ministeryum 
takie, złożone z ludzi miernych i nieznanych, 
razić musi w e F ra n cy i ,  kraju, przesiąkłym tra- 
dycyami parlamentainemi, gdzie minister ledwie 
że nie z trybuny administruje krajem. Dość po
wiedzieć, "że wszystkie dzienniki konserwaty
wne ja  koto: Ordre, Union, Opinion publigue , 
L ’Assemblec R a tio n a le  i M essager de Vassem- 
ble zarzucają prezydenta wyrzutami i sarkaz
mem. Nawet Debaty dziennik wprawdzie naj- 
umiarkow afiszy, ale najbardziej z tradycyami 
Jutrlamentarnemi zro s ły ,  w ten sposób się wy
rażai t ą :

„Stan rzeczy jes t  dziś ten sam co był wczo 
raj. Wiemy, że jes t  gabinet, ale niewierny, czy 
jes t  jaka  polityka. Chociaż, jak  się zdaje , są 
ministrowie, ale przesilenie ministeryalne nie

wkrótce wyręczy; p. Fortoul o którym mówią'monarchią konstytucyjną, tojest °do r e w o l u c y i j ^ ^ 4’ P,sz? w tym w zględzie : Obecny książę 
ironicznie, ż e  go dla tego zrobiono ministrem B e z  w ątpienia, niejest to ministeryum opozyfcvi,|s f r , ,sto1 *upełnie pod wpływem konsula a u -  
m a r y  nar ki, iż zrobił wielką podróż w swoich ale z a s ł u g u j e  na iuiie ministeryum napraw y , a w, eh w dach z a p a ł u —  a  u ie n a l e ż y
pojęciach, który jeszcze niedawno ż y ł  w przy- zniesienie prawa B igo  maja zjedna mu wdzię- 
jaźni z Piotrem Leroux i Lamennais nie zna czność wszystkich Francuzów, którzy tern mniej

pragną wojny domowej, int silniej ulaja w po
stęp spokojny

zamknięte. Co znaczą te nowe imiona w M oni 
to rze? Mogą należeć do ludzi osobiście zacnych 
przywiązanych do sprawy porządku, o tein tez 
nie wątpimy,— ale co one w yobrażają ,  jakie 
pytanie zadają sobie wszyscy. Jes t  właściwą 
cechą wszystkich przesileń minisleryalnych ot 
lOgo grudnia to, że ich niepodobna wytłóma- 
czyć. Będzie temu jutro dwa lata ,  kirdy p. Lu
dwik Bonaparte pożegnał nagle wśród sessyi 
parlamentarnej ministrów, mających za sobą 
większość Izby, a zastąpił ich innymi, którzy 
odgrywali tęż sarnę sztukę ale gorzej. Dzisiaj 
podczas fe ry j , bez w yzw ania , bez jawnej przy
czyny, zmienia prezydent ministrów i p0 dwóch 
tygodniach pracy i poszukiwań układa kombi
n a c ją ,  którąśmy widzieli. W  jakim celu? Z a 
prawdę niewiemj’. Powiadają, ze powodem nie- 
udanii się ostatnich kombinacyj, była myśl, 
którą powziął L. Bonaparte, utworzenia po
dwójnego programstu politycznego: jednego dla 
siebie, drugiego dla ministeryum. M iał w swem 
poselstwie zażądać zupełnego zniesienia prawa 
z d. 31 maja, a ministrom miał polecić wniesie
nie projektu jego modyfikacyj. W tensposóbmieli
byśmy program dla mniejszości i dla większo
ści, tak jak w Dijonie, była jedna mowa do 
biesiady', druga do M onitora. Niedziwimy się 
przeto bynajmniej, że ludzie poważni nieebcieli 
podpisać się na takie warunki; i owszem, zdzi
wiłoby nas, gdyby dzisiejsi ministrowie na nie 
przystali. Nie? zapraw dę, niepodobna wierzyć 
tego rodzaju projektom. Wolim)' przypuścić, że 
jest jakieś nieporozumienie, które się wyjaśni 
wraz z poselstwem, Niepozostaje zatem nic do 
Czynienia, jak tylko l ° ttco postanowiła komisja 
sejmowa, tojest czekać .

Dzienniki republikańskie, może poczęści za  ̂
wiedzone, może też z daw nego wszystkim stron 
nictwom we Francyi wspólnego nawyknienia, 
przyuczone witać każde niinistcryurn niepocho- 
dzaee z ich g rona , sykiem i gw izdaniem, po
wstają z równą g w a ł t o w n o ś c i ą  na ministeryum. 
przepowiadając mu, jak N a tio n a l, że w ciągu 
tygodnia umrze. Z  dzienników niepodległych, 
jedna tylko P ressa  nie przysięga nienawiści no
wym ministrom; oto jest artykuł:

„Nowe ministeryum niejest parlamentarne, ani 
Cxtra-parlamentarne. Lecz o to mniejsza. s a- 
d/.ie nowego gabinetu widzimy dwie rz ic z j .  
Niemasz w nim pana Baroche, autora prawa 
dnia 31 maja, ani pana Faucher, sprawozdawcy 
tegoż prawa. Jes t  w nim pan de Ihorignj', 
którego imię stało się synonimem wyborow' po-

C onstitu tionnel jako organ elizejski, nie g a 
ni całego ministeryum, ale powstaje g w a łto 
wnie przeciw panu Persigny, którego podsze
ptom przypisuje wybór pana Thoriniego. Zapo
wiada dalej, że prezydent w swem poselstwie 
zażąda od Izby, aby "w miesiącu listopadzie o- 
g łos iła  wybory prezjdencyonalne, sama zaś 
aby postawiła się Izba prawodawczą. Między 
innemi zadać ma także zniesienia rek ru ta , w y
jąw szy  w razie potrzeby uzupełnienia liczby 
ochotników, wniesie znaczne zmniejszenie armii, 
poninożenie pułków żandarmeryi itp.

8wieżo instalowany prefekt policji, ogłosił 
odezwę, którą ułożył na wzór dawnej p. Car- 
liera. Niewyłuszcza się ona niczem, jak tylko 
ciągłem powtarzaniem słów: nacze ln ik  p a ń -  
s tw a , zapewne na przekór republikanom i wbrew 
konstytucyi, która nie przyznaje prezydentów 
innego tytułu nad „naczelnika w ładzy  wyko
nawczej1. P. Maupas pracował niegdyś w mi
nisteryum spraw wewnętrznych, i popisywał się 
w salonach pani Decases dosyć miłym baryto
nem, co mu podobno więcej posłużyło , niżli 
jego zdolność lub opinie konserwatywne. Za 
monarchii mianowany podprefektein wr B eaune, 
ożenił się jak mówią z krewną pułkownika Vau l- 
rey. Prefektem Garonny został mianowanjr za 
czasów Bonapartego. Na urzędzie swym odzna
czał się energią opinij konserwatywnych i ż jr- 
cziiwością dla prezydenta.

A N G L I A .
M argrabia Fortunato minister spraw  z a g r a n i 

cznych w Neapolu p rzes ła ł  na dniu 2 3  w rze
śnia kawalerowi Tempie nadzwyczajnemu po
słowi W. Brytanii przy rządzie Obojga Sycylii, 
notę następującą, w odpowiedzi na notę lorda 
Palmerstona do księcia Ćastelcicala:

„Podpisany odczytał odpowiedź pana wice
hrabiego Palmerston przesłaną ministrowi kró
lewskiemu w Londynie i nad nią ma zaszczyt 
zrobić następne uwagi panu kawalerowi Tempie 
ministrowi J .  M . królowej Anglii przy' d w o r z e  
Obojga Sycylii.

„Gdy formalny zakaz wynikający z prawa na
rodów a wzbraniający któremubądź rządowi 
mieszania się do administracyj wewnętrznych 
innych państw, poki te czyny nie są szkodliwe 
własnemu ich bezpieczeństwu, dotychczas uw a
żany jes t  jako niewątpliwy; przypuścić należy 
że jedynym celem szlachetnego lorda było, 
mieniąc postępowanie urzędników neapolitań- 
skich względem oskarżonych o zbrodnie polity
czne niespra wiedli w em i nieprzezornem , prze- 
strzedz bez wątpienia toż królestwo od nowego 
zamięszania. W  takim razie zdawałoby' się rze
czą konieczną dowiedzieć s i ę , azali błędy, 0 
które pan Gladstone w swych listach do h ra
biego Aberdeen oskarża urzędników neapolitań- 
skich, są  rzeczywiste lub zmyślone. Gdyby były 
rzeczywistemi, jakiż by ł  przyzwoity środek u- 
pomnienia rządu, abj' zaprzesta ł tych niespra
wiedliwości wedle swych obowiązków. Kwestya 
w ten sposób położona, a ten jest jedynie go
dny, mogła być wyjaśnioną na drodze zapyta
nia ze strony szlachetnego wicehrabiego do J .  
Ex. kawalera Tempie. Długi pobyt tegoż w Ne
apolu, usilność z jaką  s łucha ł  procesu U ńita  
Ita lia n a  i innych tego rodzaju, dokładna zna
jomość kraju i prawość napełniają podpisanego 
przekonaniem, że J .  Ex. wyjaśniłaby dokładnie 
grube błędy (aby surowiej nie powiedzieć) 
w które p. Gladstone popadł zwiedziony chy- 
tremi i zawistnemi podszepty nieprzyjaciół wszel
kiego porządku społecznego. Oszczędzonoby 
tym sposobem trudu tym, co wykazali wszyst
kie b łędy a to nie przez s ło w a  ogólne i wspa
niałomyślne, ale przez (lokumenta autentyczne 

niezaprzeczone

księcia Ćastelcicala; je s t  on ten!wypłacił' lcst na i kwoty tej potakuje:
sam, CO go ogłosiły' dzienniki, ale opuszczono P° d łu g ic h  na m o w ac h  d o p i ą ł  s w e g o .  N a z a ju t r z  a je n t  , k tó r y  
zeń kilka paragralow osłabiających dużo ener- lest ' a m o ż n y m  f a b r y k a n te m  c u k r u  O d eb ra ł  lis t.  w  k tó rM n  
gią innych wyrażeń. j w y d a ł o  s ię  c a ł e  o szus tw o  i p ró cz  (ego  ż ą d a n i e ,  a b y  o s z u -

K S IĘ S T W A  NADDUNAJSK1E. j k u n y  u m ie ś c i ł  w gazec ie  z a p e w n ie n ie ,  ż e  n i„ p r z e b a c z a . —

C onst, til. a. Bohm en  donosił już O wybiciu P r z -v Pa d ek  k t o b y ł l y m  o f ice rem :  T e n ż e  bow iem  odc -
. : —  i 1 --- • --------- . - i - i . . .  —  b r a w s z y  p ien iądze  p o ś p ie s z y ł  na  kole j ż e l a z n ą ,  i p r z e c h o d z i ł

w ł a ś n i e  k o ł o  s t r a ż n i c y  w o jskow e j .  Oficer s t r a ż y  n d z i w i ł  eie 
nie po m a ł a  w id z ąc  go  p rzechodzącego  , g d y ż  go Zllaj  „ je l  

daw n o  j a k o  f u r y e r a ,  a  g d y  w ie ść  o o s zu s tw ie  pope łn io n e in  
g r u c h n ę ł a  po m ie śc ie ,  w p a d ł  z a r a z  na  myśl,  czy l i  t e n  ś w i e 
żo a w a n s o w a n y  f u r y e r  nie  j e s t  w ł a ś n i e  ow ym  p o s ia d a c z e m  
f a ł s z y w e j  k s i ą ż e c z k i .  Ś le d z tw o  roz poczę te  n a ty c h m ia s t  u -  
w ieńezone  z o s t a ł o  p o m y ś ln y m  s k u tk ie m .  M niem any  of icer 
z o s t a ł  s c h w y t a n y ,  i z n a ! e z io n o ;p r z y  nim j e s z c z e  d ru g ą  k s i ą 
ż eczkę  J J J O O j i ł r .  u n a rz e c z o n e j  z a ś  j e g o  o k o ło  2 ,000  z ł r .

on do towarzystwa wstrzemięźliwości— ma się 
za wielkiego cara słowiańskiego. Zdaje się, że 
w podobnej chwili postanowił zrobić demonst a 
cyę, która mu drogo przyjdzie. W d. 11 paź 
dżiernika są jego urodziny', które mieszkańcy 
obowiązani są obchodzić illuminacyą. Czterej 
reprezentanci mocarstw europejskich niemieli ni
gdy na myśli zapalać świec dla księcia, jak  te
go nieczynią dla paszy w cytadelli, który w aż
niejszą tu figurą. Otóż l i g o  muzyka wojskowa 
przechodziła ulicami, a za nią tłum policyjnych 
żołnierzy i Serbów wszelkiego stanu. Przeszli 
oni spokojnie koło konsulatów austryackiego i 
rosyjskiego; przed angielskim zaś tłum się za
trzymał i z krzykiem: „Konsul K ossu ta!<£ po
czą ł  okr:a wybijać. Skandal ten t rw a ł  około 
kw adransa, a żadna w ładza  niewmięszała się, 
bo wiedziano, że „egzckucya“ z góry za rzą
dzoną była. Konsul jeneralny p. Foublanque 
spieszył do swojego mieszkania i dostał ciężki 
raz kamieniem w ramię od jednego z urzędni
ków' serbskich, który' umknął, ale dobrze jest 
zapewne znany od wysokich osób. Nazajutrz 
chorągiew brytańska została zw iniętą , a teraz 
kapitan Dudley Heneage w yjechał ź depeszami 
konsula jeneralnego do Sir Śtratforda Canninga 
do Stambułu

K r a k o ' v “  *  Jo  3 g o  l i s topada  :

f T".t
Wyjechali: Kóstel  F c r d y n u m i  z ż o n a  do L i p g k a  Bzow  

ski  K az im ie rz ,  T e t t m a j e r  A m o n i  do P o lsk i .  C e l a r s k i  S e w e 
r y n  do W ie d n ia .

0  obchodzie uroczystości
.1 1  A A  34 A  A T  J E  G  O

w K rakow ie.

Iromka sigjscowa 1 sagramema.
— L u d n o ś ć  P e tersburga .  A k a d e m i k  P io t r  Kcppen wy d a ł  

w  P e t e r s b u r g u  m ap p ę  , k tó r a  w  o b ra z ie  p rz e d s t a w ia  s t a t y 
s t y k ę  lu d n o ś c i  tej o g ro m n ć j  g to l iey .  Na  m ap ie  o z n a c z o n a  je s t  
f a rb a m i  p r z e s t r z e ń ,  k t ó r ą  z a j m u je  k a ż d a  n a ro d o w o ś ć .  IGdzi 
s ię  ty lko  r u s z y s z  w P e t e r s b u r g u ,  w sz ę d z ie  s p o t y k a s z  n ie 
mieck ie  n a p i s y  i n a z w i s k a :  p r a w ie  w s z y s c y  m a j s t r o w ie  sa 
N iem cy;  n ie m ie c k ich  s k lep ó w  i k a n to r ó w  n iezm ie rn ie  wiele,'  
w l iczbie  d z ies ięc iu  Jkobiet  p o rz ą d n ie  u b r a n y c h ,  k tó re  się 

p o ty k a  n a  u l ic a ch ,  pew nie  będzie  os iem m ó w ią o y c h  po n ie 

miecku ;  j ę z y k  ten  s ł y c h a ć  w sz ę d z ie ,  a  J ed n a k  c a ł e j  ludności  

n iem ieck iej  j e s t  w  P e t e r s b u r g u  ty lk o  3 8 ,9 0 0  ludzi ( w  roku  
I8 4 9 J .  K ie d y  z a ś  w  c a ł c m  m ieśc ie  m ie s z k a  4 7 8 ,4 3 7  osób
0  r. 18 4 8 ) ,  w ięc  N iem cy  s t a n o w i ą  ty lk o  d w u n a s l ą  czę ść  

gólne j  l iczby.  Co do r e l i g i i :  E w a n g e l i k ó w  j e s t  3 1 ,1 1 7 ;  K a l 
w in ó w  2 ,401}  H e r n h u tó w  22; K a to l ik ó w  5 ,0 1 5  osób. W s z y .

tk ich  z a ś  cudz icm c ów  r a z e m ,  S z w e d ó w ,  F in n ó w ,  E s to c ó w ,  
ł . o ty s z ó w ,  F r a n c u z ó w ,  W ł o c h ó w ,  P o la k ó w ,  O rm ian  i G r u z i a  

( w y z n a n i a  r z y m s k o - k a t o l i c k i e g o )  l iczy  s ię  r a z e m  56 ,349 .  Do
d a w s z y  do tego  3 8 ,0 0 0  N iem ców,  w s z y s tk i c h  cu d zo z ie m c ó w  bę

dzie  w P e t e r s b u r g u  95 ,249 ,  to je s t  p ią ta  c zę ś ć  p r a w ie  ogólnej 

ludności .  Nic policzeni tu ta j  J ed n a k  M ahom etan ie ,  Ży dzi i w  o -
gó lnośc i  nio c h rz e ś o ia n ie ,  ch o c i a ż  w P e t e r s b u r g u  s ą  i m e 
c z e ty  tu re o k ie  i h e b r a j s k i e  sy n a g o g i .  R ze cz  d z iw n a ,  że  o ho -  
c iaż  po f r a n c u z k u  m ów i  się  w P e t e r s b u rg u ,  w ię ce j  j a k  j a -  
k i m k o lw lo k - b ą d ź  j ę z y k i e m ,  że  k ie d y  n a w e t  t e a t r  j e s t  f r a n 
cu sk i  i p ię kna  t r u p a  a r t y s t ó w ,  F r a n c u z ó w  j e d n a k  w  c a ł e m  
m ieśc ie  j e s t  t y lk o  3 .1 6 1 ,  l icząo  w  to i S z w a j c a r ó w  n a w e t  
m ó w ią c y c h  t y m  J ę z y k ie m .  W ł o c h ó w  ty lko 3G2, a  H iszpanów
1 P o r tu g a l c z y k ó w  ra z e m  130.  Co d z iw n ie j sz a ,  że  ci o s ta tn i  
Wcale s ię  na  k l im a t  i na  z im no nie  s k a r ż ą .  Po lak ó w  m ie s z 
k a  obecnie  w P e t e r s b u r g u  19 ,149 .  ( z  D. W . )

J a k  d a le ce  m u z y k a  k l a s y c z n a  ro z p o w s z e c h n io n a  j e s t  po 
C z e c h a c h  i M o r a w i e ,  m o ż n a b y  t y s i ą c e  p r z y k ł a d ó w  p r z y t o 
cz y ć .  M iędzy  innemi G a ze ta  B ern eń ska  d o n o s i ,  iż w  w i e j 
sk im  kośc ie le  w D obrom ie lcu  w y k o n a n o  R eq u iem  M o z a r ta  
z n a j w i ę k s z ą  d o k ła d n o ś c i ą  i w s z y s tk i e m i  odc ieniami tej t r u -  
ónęj i w s p a n ia ł e j  k o m poz ycy i .

—  M e y e rb e e r  p r z y b y w s z y  do B ru k s e l i  24 g o  p a źd z ie rn ik a  
f a g n ą ł  s ł y s z e ć  pa n n ę  K a ro l in ę  D uprez  w  „ f i n c y i  z L a m e r  
m o o r u “ i u d a ł  s ię  w ie cz o re m  do t e a t r u .  W i e ś ć  o j e g o  zj« 
" l e n i u  r o z e s z ł a  s ię  po sa l i ,  a  g d y  po p i e r w s z y m  a k c ie  z a -  
s ł o n a  s p a d ł a ,  w k ró t c e  po tem  o d s ł o n i ł a  s ię  i z p odz iw ien iem  
m a e s t r a  p r z e d s t a w i ł  s ię  nic  d ru g i  a k t  ł . u c y i  , a le  p i e rw s z y  
“ k t  „ P r o r o k a . “

— W  L iv e rp o o lu  rob ią  t e r a z  beczk i  z k le pek  b la s z a n y c h  
m ię d z y  nie d a j ą  s ię  w ą z k ie  s k r a w k i  k a u c z u k u  d la  z a p o 

b ie g a n ia  p rz e c i ek a n ia .

~  P o ly  tech. J o u r n a l  p oda je  sposób n a j ł a t w i e j s z y  robieni 
czy s t e g o  la k ie ru  b u r s z ty n o w e g o .  N a cz y n ie  m iedz iane  podwój 
ne, k tó re g o  j e d n a  czę ś ć  w y ż s z a  um ie s z o z a  s ię  w piecu dla

c  ł . w . l , „ t . ,  . , ,  • - i . u  ‘° P' e n i a > d r “ Sa  " ii s !!a  P o z n a c z o n a  n a  s p ły n ię c i e  s top ionego
S/.ldC etny wicehrabia j a k o ^ u r s z t y n u ,  p rzed z ie lo n a  jest b la sz a n c m  ced z id łe m .  W  niższe,

c *?8ni n a c z y n ia  z n a jd u je  s ię  ole j,  do k tó re g o  b u r s z ty n  s to -

W  dniu 2 5 m zeszłego miesiąca, odbyła 
się w kościele farnym akademickim świę
tej Anny, konkluzya oktawy, najcelniejszej 
uroczystości kościelnej, jaką, akadem ia tutej
sza, na cześć jednego niegdy z członkdw 
swoich, kanonizowanego w r. 1767  S . Jana  
Kantego obchodzi. Obchód ten nie sięga da
lekiej starożytności, bo dopiero od r. 1775 
święci go rok rocznie Uniwersytet Jagielloń
sk i, ale gdy jest jedynym praw ie, który 
głównej tej szkole, przeszłość przekazała, 
gdy trądycya o jego pochodzeniu i celach, 
zatarła się już może w pamięci żyjącego 
obecnie pokolenia, myślimy, że odświeżenie 
niektórych d a t , dotyczących tej zajmującej 
uroczystości, nie będzie dla czytelnika obo- 
ętnym.
_ Jan  Kanty (z, K ent) urodzony w r. 

1397 , od roku 1413 pobierał nauki w świeżo 
podówczas założonym uniwersytecie krakow
skim. Dostąpiwszy w nim wkrótce stopni 
akademickich, najprzód doktora filozofii, a na
stępnie doktora ś. teologii, objął niedługo 
wakującą w uniwersytecie katedre Pisma 
Bożego i w niej do końca swego życia
1 y j # 1' 1" przerwy, sprawowanego
probostwa w Olkuszu, młodzież uniwersy
tecką, słowem , pismem i bogobojnym ży
wotem nauczał. U m arł w Krakowie w roku 
1473, wieku życia swego 7 6 ,  a akademia 
uczciła go najsamprzód grobowcem w ko
ściele ś. Anny, na który Papież Grzegorz 
X III. w r. 1581 w ydał przywilej ołtarza 
wybawienia duszy, nie d ługo’ zaś potem bo 

r. 1629, Biskup krakowski na powódz-

jeden z najznakomitszych i najsławniejszych
mężów stanu w Europie, musiał wiedzieć, że 
potwarze rozpuszczone przez pana Gladstone 
niedosięgając celu, który sobie za łożył,  wywo-

Pl0ny s p ł y w a  i z a r a z  s ię  z  n im  ł ą o / ą o  t w o r z y  d o s k o n a ły  
w e rm k g .  C zę ś ć  n a c z y n ia  p r z e z n a c z o n a  do top ien ia  z a l tończo -

, i -  -------- 7 , * .- u - . . i " a  ^e s t  8Z}Jk fji k t ó r a  s ię  z a l ep ia  g l in ą ,  ab y  nie  dozw ol ić  u -
ają całkiem odmienny: ho krzywda Iliełagodzi lo tn ien ia . Sposób  t e n j e s i  ró w n ie ż  bezp iec zn ie j szy  od topienia  
mysłów, ale je  ją trzy , zw łaszcza jeżeli się j ą  bnrSztynu w 82klannych r c t 0 r ta c h .  

wymierza na tych, do których się niema Żadne-J -  W y n a l a z c a  g a s io i e la  Ph i l ipps  o t r z y m a ł  p a te n t  swobody 
go prawa i którym chodzi O ich godność I l l i e - | W  A u s l r y i  ; wtjai m ;Cii a cu m a  p rz y b y ć  do W ie d n ia  dla  r o -  
podległość. P o d p i s a n y  żałuje, IZ  tak długo musiał b ien ia  P, Ó6 Z n a rz a d e m  swoim  

rozszerzyć nad tak przykrym przedmiotem, 
ale się cieszy nadzieją iż szlachetny wicehrabia
poznawszy raz prawdę poweźmie taką decyzyą,Jsie n a jm o c n ie j s z y c h  b a ł w a n ó w  m ożna  
Którą w swej mądrości i sprawiedliwości uzna 
za najlepszą, aby rozpędzić gęstą mgłę jaką  
go otoczono. W  tym celu podpisany, do egzem
plarzy już  DODrznrlnlo „o r e r c  \ptTO eXCelleilCVi

D nia  2 2  p a ź d z i e r n i k a  r o b io n o  n a  T a m i z i e  p r ó b y  * no-  
w y r o  n a r z ą d e m  do p ł y w a n i a  i r a t o w a n i a  tonących. W  c z a -

było  u t r z y m a ć

p r o s t o p a d l e  n a  w o d z i e  n ic  g ł ę b i e j  J » k P °  P , e r a l *
W  B ern ie  pope łn iono  ś m ia łe  o s zu s tw o  dnia  2 0  p aźd z .  

• . ,  -■ » ; zzj w i u   ̂ J a k i ś  p o ru c z n ik  p r z y b y ł  do ajenta k a s y  o s zc zęd n o ś c i  i oka-
darzy juz  poprzednio na ręre jpg0 fxccllencyi *ał rnu k s i a i e o z k e  na 5.500 z ł r .  Z p ro ś b ą  o wypłatę. Lubo 
kawalera Tempie przesłanych, dołącza nowych książeczka "*d»wał» s ię  b̂ ć w porządku, a j e n t odmttwiał

w
two tejże akadem ii,  proces o heroicznych 
cnotach , p rzy k ład n y m  życiu i doznanych cu
dach K a n te g o  w y p ro w ad z i ł  i tenże P a p ie 
żowi w ów czas  na S tolicy  S .  P io tra  siedzą
cemu, U rbanow i V I I I .  do R z y  niu p rz e s ła ł .  
U rban V II I .  n a k a z a ł  proces inkwizycyjny  
tego wszy stkiego, co w procesie w K rakowie 
wyprow adzonym  zamkniętym było? lecz 
sp ra w a  ta „dla różnych czasu przeszkód44 
aż do r.  1 6 6 6  zaw ieszoną  została- N ie o d -  
s tąp i ła  atoli akadem ia krakowska od popie
rania sp ra w y  kanonizacyi swego cz ło n k a  
przez S tolicę św iętą  i owszem, o k an o n iza -  
cy ą  tę, przez d ług i  lat ^ .e re g ,  bo a ż  do r. 
1 7 6 7 ,  pod papieżami A leksandrem  V I I .  In 
nocentym X I. ,  Klemensem X I I . ? Benedyktem  
X I V .  i Klemensem A  U l, z niezm ordow aną
wytrwałością, ' poświęceniem ogromnych ko
sztów, u Stohcy sw. orędowała. Klemens
nareszcie A l l l .  w ym ier akademii i b ło 
gosławionemu kandydatow i d łu g o  w s trz v -
mywaną sprawiedliwość i bullą ..Kcclesiam 
suam  Deus datowaną z Stolicv S. Piotra 
dma 46 lipca 1767 r. Jana z 'K e n t, pod 
imieniem Jan a  Kantego, w poczet b łogosła
wionych Świętych pańskich policzyć nakazał.

• NUmf ten p rz y ję ła  najprzód Akademia 
i a k o w s k a ,  potem samo miasto Kraków, a 

następnie i naród polski c a ły ,  z n iew ypo
w iedzianą radością. Postanowiono obchodzić 
uroczyście  rocznicę kanonizacyi S .  J a n a  
Van t e g o , w  tych, samych murach, w których 
bogobojne życie swoje przepędzał. P i e r w -
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szego tego obchodu zostaw ił nam ciekawy 
relacyą, współczesny obrzędowi Jmci X . 
„Alojzy Putanowicz, doktor i professor S- 
„teologii, kanonik katedralny płocki, proboszcz 
„kolegiaty W  W . S S . w Krakowie i ksiąg  
„w dyecezyi krakowskiej cenzor44, w  dziele 
in folio pod tytułem: „ D z ie n n ik  oktawy
..na pamiatke kanonizacyi S- Jana j van~ 
„tego pisma S . D r a  i  p r o f e s s o r a , w dniach 
„miesiąca lipca roku jubileuszu  wielkiego 
„1775  iv K rakow ie stolicy K rólestw a , u- 

roczvstuu w Krakowie w drukarni A k a-  
demii krakowskiej ,

W edle pomienionej relacyi, pierwsza ro
cznica kanonizacyi S . Jana K antego, ob
chodzony być miała zaraz w7 rok po wyda
nej Bulli papiezkiej, tojest w r. 17G 8.— „Atoli44 
pisze X . Putanowicz „te wszystkie uczynione 
„kroki i zabiegi, dla zaszłych w narodzie 
„rozruchów, nie doszły  zamiaru swego i do- 
„tad b y ły  zatamowane, pokąd po grubych 
„wielorakich klęsk burzach, promyczek pokoju 
„nie zajaśniał. C ałą  oktawa lat, spóźniła  
„oktawę kanonizacyi 8 g o . Pierwsze kosztowne 
„przygotowania w nieprzeliczonych przypad- 
„kach w niwecz obrócone. Potrzeba było  
„na nowo koszt i pracę łożyć . S ta ło  się! 
„Zajaśniał nakoniec dzień 15go lipca roku 
„zbawienia 1 7 7 5 , w którym poprzedza ne 
„doroczny dzień odprawionej na W atykanie 
„kanonizacyi, rozpoczęła się tak upragniona 

tylu trefunkami nieszczęśliwemi przerwana

ca
„uroczystość, całe ośm dni (r w aj a ca.

Zajaśniał tedy ów dzień lo g o  lip 
1 7 7 5  r. tyle pożądany dla akademii, a X  
Putanowicz poświęca 18  stronnic in folio 
swojego dziennika, opisowi tylko „ uroczy
s t e g o  przybrania, emblematów, hieroglifów 
„ (s ic ) , bram tryumfalnych i perspektywy aż 
„do murów miejskich,44 któremi ulica i ko
śció ł 8ej Anny na tę solenność wystrojone 
były . Processya wychodziła z kościoła ka
tedralnego na zamku, której przewodniczył 
i której introduktorem b y ł „Jaśnie Oświecony 
„K siążę JM C. Sieluński, Graf Krzysztofor 
„Szembek, biskup koadjutor p łock i, kanonik 
„tejże katedry,“ i b y ła  wedle relacyi księ
dza Putanowicza tak „rozporządzona44.

„Najsamprzód poprzedzała g łośn a muzyka, 
„złożona z bębnów i trębaczów, którzy 
„w zręcznej harmonii, ogłaszali tak wspa
n i a łą  uroczystość. S z ła  zatem szlachetna 
„m łodzież, biorąca edukacyą w akademii 
„licznym nader szeregiem, któren skracając, 
„jedną parę składali cztery młodzieńcy, 
„w szyscy przystojnie ubrani, trzymając w rę- 
„ku zapalone woskowe świece. Nieśli roz- 
„winione znaki W  W . JMC . Paniczowie
„ N e p o m u c e n  M ichałowski i I omasz Dąbski,
„przezacnych w Krakowskiem lVojew odz— 
„twie domów godni potomkowie. Z tych je -  
„den piastował herb akademii, drugi emble- 
„ma bractwa Niepokalanego poczęcia, dwie 
„lilie na krzyż złożone, uwieńczone 12tu 
„gwiazdami z księżycem, na tle kitajki b łę
kitnego koloru, suto złotą frandzlą hafto- 

” wanej. Tuż się dała widzieć chorągiew 
”,Ś g o  Jana Kantego, rzymskim pędzlem ma
lo w a n a . Sto dwadzieścia woskowe zapa- 
„lone pochodnie, otaczały ją, niesione od 
„wybranej szlachetnej m łodzieży, a inne 18  
„od towarzyszów Bractwa Sej Anny. Z a -  
„konne zgromadzenia, które na procesyaci 
„publicznych, nie są do asystencyi obowią- 
„zane, pokazały sw ą gorliwość ku czci 
„Świętemu; w szyscy okrążali jego chorą- 
„g'iew z świecami zapalonemi. S z ła  następ- 
„nie akademia za poprzedzającemi berłami, 
„w togach i dystynktoryach, każdemu sta- 
„nowi (zapewne w ydziałow i) przyzwoitych 
„JM C. K sięża Benedyktyni T ynieccy, u- 
„myślnie na ten akt przybyli, wieńczyli przy- 
„tomnością grono akademii.44

Następuje wyliczenie wszystkich korpora- 
cyj świeckich i duchownych, w ładz, ducho
wieństwa miejscowego i okolicznego, którzy 
poprzedzielani, choiami inuZyh lub śpie
waków, asystowali ^procesyi, której opis X . 
Putanowicz następnie zainy a:

„Tym torem rozporządzona processya, 
„postępowała poważnym krokiem z Bazyliki 
„katedralnej, do kościoła Sej Anny, czyniąc 
„długie k o ło , przez wielki rynek tutejszej 
„Królestwa stolicy. W  całym  JeJ ciągu

„brzmiały dzwony wszystkich kościołów, 
„przy rzęsistym odgłosie arsenału miejskiego. 

Kraków, acz miasto dość wspaniałe, zda- 
„w ał się w ten dzień szczupłym , dla obję
c i a  nieprzeliczonego gminu ludzi, na ten 
„uroczysty akt opodal zgromadzonego. W s z y 
s tk ie  dachy kamienic okryte były spekta- 
„torami. Góra W aw el zdawała się zarosła, 
„nieprzedartą gęstwiną ludzi. Ulice, którędy 
,przechodziła processya, przybrane były  
,w różne bławaty i szpalery. Ulica Stej 

„Anny, dla uniknienia jakowego nieporządku, 
„w wszystkich swych wejściach, strzeżona 
„była  od uproszonego rosyjskiego garnizo

nu, trzymającego naówczas komendę miasta.44
Z  dniem przeto 15ym lipca po introdukcyi

kościoła katedralnego, rozpoczęła się oktawa 
uroczystości, obchodu rocznicy kanonizacyi 
ś. Jana Kantego w kościele ś. Anny; i trwała 
bez przerwy, aż do następnej niedzieli, tojest 
do dnia 2 2  lipca 1 7 7 5  r.— K ażdego dnia od 
bywało się w kościele zrana solenne nabo
żeństwo, z, wystawieniem N N . Sakramentów, 
poczem kazali kolejno w szyscy prawie biskupi 
i dygnitarze kościelni obecni wówczas w Kra 
kowie; każdego także dnia odbywały się 
w tymże kościele uroczyste nieszpory z ka
zaniami, poczem JO. książę Sieluński Graf 
Krzysztofor Szembek, administrował w dzie
dzińcu gmachu Nowodworskiego młodzieży  
wszelkiej płci i stanu Sakrament bierzmo
wania. Uroczystość wreszcie niektórych dni 
oktawy, zamykały łacińskie m ow y, miane 
kolejno przez młodzieńców akademii; i tak 
w pierwszy poniedziałek mówił w kościele 
W . Jmćpan Antoni zD ydnia  D ydyń skf  staro
ścic krzeczowski; we środę mówił W . Jmćpan 
Andrzej N iem irycz  kasztelanie połaniecki; 
w piątek mówił W . Jmćpan Józef S zczep  a -  
nowski, chorążyc czerniechowski: w szyscy  
wedle relacyi „Bakałarze filozofii w uniwer
s y te c ie  Jagiellońskim i kawalerowie wiel
k ic h  przymiotów.44

Przez ca ły  ten cza s, nabożeństwu ko
ścielnemu tow arzyszyły w ystrzały artyleryi 
„tu teczn ego44 jak  k s. P utanow icz p isze  59ar-
s e n a ł u w . A k a d e m i a  k r a k o w s k a  p o d e j m o w a ł a

swych gości z niezw ykłą hojnością. W  sa
lach wielkiego kolegium, dawane b y ły  co 
dzień obiady „przy  kilku stołach , kształtnie  
cukram i na siedm dziesiąt 'osób zasław io- 
nychu ; podczas i po zakończonym stole 
„grane były  na ya le ry i kolegium m iłe kon- 
ccrtyu, a po obiedzie udawali się goście do 
biblioteki, „gdzie kaffę i  cukrochłody ro z -  
dawanou. Zastawiano także wieczerzę, „po 
„której udaw ali się w szyscy na oglądanie 
„uroczystych ogniów za W isłą okazanych , 
Judzicz wspaniałego oświecenia całego 
pniasta K rakow a .44

„ W  piątek44 pisze ks. Putanowicz „zale
d w ie  dzień zajaśniał, artylerya austryacka, 
„pod komendą J W . Jmćpana GrafTa F erraris 
„generała wójsk Jego Cesarskiej JMci, na 
„Kazimierzu zostająca, licznym armat od
g ło s e m  uroczyste Świętemu oddała salve. 
„Pan ten pobożny i pełen gorliwości w po- 
„mnożeniu czci Jana, jako rodaka miasta 
„Kent w K sięstwie Oświęcimskiem leżącego, 
„chciał ażeby w kościele farnym Bożego 
„Ciała JJ. X X . Kanoników Laterańskich, 
„śpiewaną była solenna wotywa. Jakoż do
g a d za ją c  chwalebnym tegoż generała pra
gnieniom , akademia „in forma publica44 zgro- 
„madziła się do rzeczonej Bazyliki. W  ten 
„sam czas kompania miasta Kent, powracała]

oktawa jej przeniesioną została na oktawę 
święta Jana K antego, i obchodzoną bywa 
od dnia 19  do dnia 25  paźdz. każdego roku. 
Obchód ten za naszych jeszcze czasów, od
byw ał się o wiele uroczyściej aniżeli dzisiaj. 
M łodzież akademicka i gimnazyum Nowo
dworskiego, asystowała mu zaw sze z obo
wiązku i odbywała procesyą z kolegium 
Jagiellońskiego  ̂ do kościoła świętej Anny 
z jarzącemi świecami. Obowiązek ten ustał 
za czasów zaprowadzenia kuratoryi ( 1 8 2 6 )  
i w ładze tylko uniwersyteckie, assystują je
szcze z  urzędu  konkluzyi oktawy rocznicy 
kanonizacyi S- Jana Kantego. Tym razem 
akademia wystąpiła mówiąc słowami X , 
Putanowicza, forma pubficau w7 togach 
i z ca łą  pompą starożytnego swojego oby
czaju; i przyznać trzeba że wystąpienie to 
nie małej całemu aktowi dodało uroczysto
ści. M ożeby było dobrze, żeby i młodzież 
akademicka i szkolna, poszła w7 ślady swych 
nauczycieli, i dobrowolnie wróciła do obo
wiązku, którego spełnienie było tak miłym 
dla jej ojców i dziadów. Oprócz przydania 
solenności, jedynemu obchodowi akademi
ckiemu wedle dawniejszego obyczaju, byłby  
to nadto z jej strony dowód. ' • "
podobne czci i miłuje.

ze pamiątk

Inrs papierów publicznych i pieniędzy.

[381] Uwiadomienie*. (1-3)

K i
eiążka do nabożeństwa dia w s s y s tk ic h jK h to -  
l.ków, a szczególniej  dla tych, k tó rzy  sie  z a 
pisali do bractw i Szkap lc rza  Sw. Najawiet.  
IV Maryi z góry  Karo idu. ułożona, pr/.er ni
żej podpisanego, a  w K ro n ice  C za su  z dnia 
5 lipca i w inse ra tach  z^tlnia 19 lipty r. b. 

dokładnie wyszczególniona, ju ż  opuściła  p rase ,  i przez ks ię 
garnie  panu Kalenbacha do ks ięgarń  tutejszych , ua p row in-
cye i za granicę  ro z e s ła n a  zos ta ła .

Cena egzemplarza po wyjściu z druku podwyższona : 
na papierze drukowym w broszurce . 1 z ł r .  30 kr. m. k.

„ m a s z y n o w y m .............................2 —
Lw ów  dnia 29 października 1851 r.
J a n  DlikoCuj S za y n a  B raciszek  Zakonu 0 0 .  Karmelitów.

^ “ Doniesienie
SPRZEDAŻ FORTEPIANÓW

Niżej podpisany donosi szanownej Publiczności, iż) 
u trzymuje w swoim sk ładz ie  w Rynku pod Nr. 239)  

g !  wo Lwowie znaczny i dobry w j  bór od najpierw szych • 
Fabrykantów

FORTEPIANÓW WIEDEŃSKICH,
które poleca tak do sprzedaży ,  jako  też w zamian 
na s ta re  instrumenta.

Również wypożycza fortepiana za  s łu szn e  w y 
nagrodzenie .— Z a  w szystk ie  instrumenta u mnie ku
pione z a r ę c z a m .— Przyjmuję  także  Fortep iana  doi  
napraw y i s tro jenia  za  pomiern * ceną — polecając się ( 

\ względom Szanownej Publiczności.
W e Lwowie dnia Igo październ ika  1 8 5 1  r

Jan H alko
Fabrykant Fortepianów.

A n g B b o r g m v -  > r -. ~  Par>* t « v 4V -
Akcye Bankowe 1197. Akoyo kolei ie  1. pó łn .Kerdm. 1412'/ ..  
K u r s  k r a k o w s k i  z dnia 3 listopada. Banknoty 87 p,.u .

Bj,j k u ran t  103%. — Im p c ry a ły  ros.  34 gr . 22. Duble s r e 
brne 100 — D ukaty  30 z łp .  gr . 5 — L is ty  zas tawne Król. 
Pola. z kupon. 101*/,.— L is ty  nas taw , gal ic.  żądają  84 V4. 
daja  SU3/ , . — Cwano, s.tare 107 nowe 1 0 7 '/a.

K u rs  l w o w s k i  z ł  31 pażdzier . Dukat holen. 5 z ł r .  37 kr. 
_  Dal.ttt cea. a  z ł r .  43 kr..  — P ó ł im p e ry a ł  rosy jsk  
!) z ł r .  48 k r . ~  Hubel rosy jsk i  1 z ł r .  54 kr. — Tala r  
pruski 1 z ł r .  45 kr. — Polski k u ran t  i pięciozłot . 1 złr . 
25 k r .— Galie, l isty zas taw ne  za 100 z ł r .  80 z ł r .  38 kr. 

K u r s  w i e d e ń s k i  z dnia 3 lg o  październ. — Metaliki 9 1 % . — 
Nowa pożyczka 8 1 % .— Akeye Banku wiedens. 1203.— 
A kcyc  Kolei Żelazn. 145%.— Agio od z ło ta  2 9 % ,  od sre 
b ra  23.

K u r s  w r o c ł a w s k i  z dnia 1 listopada. Banknoty  aus tryaek ie  
8 2 % r — Pols.  bank. bilety 9 4 '/4.— Linty zas t .  Król. Pols 
n o w e  i dawne 9 4 'V ,a.— Akoyo kolei óelazn. Krak. -  górun-
ei-.tijs. 7

i i 2 g i © i r i .

[366]Ner 5647. C E S A R S K O -K R Ó L E W S K I  TRYBUNAT.
M iasta  K ra ko w a  i J e y o  Olcręyu.

W  zała tw ien iu  podania p. Elżbiety Ryharsk ie j  o p rz y z n a 
nie jej  spadku po zm ar łe j  Elżbiecie Ujejskiej pozostałego, 
sk ładającego się z summy 6.000 złp.  na domu N. 34 w gm. 
lej miasta  K rakow a ubezpieczonej — c. k. T ry b u n a ł  po w y 
słuchaniu wniosku p rokura to ra  , postępując w myśl  §  12go 
ust. hip. z r, 1 8 4 4 ,  w zy w a  w szystk ich  praw a  mieć m ogą
cych do spadku po ś. p. Elżbiecie Ujejskiej, aby się z p r a 
wami swemi do r, .cczonego spadku ,  w terminie t rzech  mie
sięcy do c. k. T ry b u n a łu  zgłosil i  . w przeciwnym bowiem 
razie  spadek ten zg ła sza jące j  się Elżbiecie R ybarsk ie j  p r z y 
znaną zostanie.

Kraków dnia 5 sierpnia 1851 r.
Sędzia  p r c z y d u ją c y  J .  K o p y c i n s k i .

£3 -) “ S e k re ta rz  I ‘. B u r z y ń s k i .

y

Nr. 236. [ 3 6 9 - 2 - 3 ]C E S -K R Ó L. SĄD POKOJU 
O kręgu H I  M ogilskiego.

Stósownie do ar t . 52 Ust. o włość ,  usamowoln. i na z a 
sadzie ar t . 12 Ust. hipot. z r. 1844 w zy w a  m ających prawo 
do spadku po niegdy K atarzynie  z Prochalow 1 W ojc iko-  
wej 2° Z a g ó rs k i e j . szczególniej z domu i gruntu morgow 5 
pod pozycya 81 tabeli we wsi Olszanicy  zamieszczonych, 
sk łada jącego  sio ,  aby z prawam i swemi do spadku tego 
w przeciągu miesięcy t rzech  do c. k. Sądu Pokoju zgłosil i 
sie, po up ływ ie  bowiem tego czasu pomieniony spadek z g ł a 
szającemu się Sebas tyanow i Zagórskiem u ja k o  dziedzicowi 
testamentem urzędownie sporządzonym, ustanowionemu, c a ł 
kowicie p rzyznanym zostanie.

Kraków dnia 4 sierpnia 1851 r.
K s. A. W o ln ie w ic z .

J .  Z u b e rsk i  P isarz .

Obwieszczenie. [3 8 5 )

„do własnych domów, z podobną jak przyi   , h n m
• '  • , c n m i ó w i  1 i r  i rs v «- . W Sukiennicach dnia 4 listopada r. b. o godaime 10 *ra

„ w e j ś c i a  S W O j e m  d o  K r a k o w a  O k a z a T o s c l ^ . ' n a  w drodze egzekucyi sadowej przez publiczną licy tac j  ą

„ W « w w t- łWfjr wyfcor^ ą  m w ycę, ' S T l T
„świetle i nieustannem artyleryi austryac-'nych! 
„kiej brzmieniu, śpiewał JXiądz And. S lecz- 
„kowski scholastyk kurzelowski i proboszcz 
„proszowski. Akt ten zaszczycił takoż przy
tom nością  sw ą J W . generał z Jmć ofieye- 
„rami i całym  garnizonem. A  gdy W. JX . 
„Krząnowski, akademii rektor, z kościoła po- 
„wracał, Jmć ofieyerowie rozstawieni w oknach 
„stacyi generalskiej, trzykrotnym zręcznej 
„strzelby ognia wydaniem, honor mu uczynili.44

Te są  ciekawsze daty, pierwszego ob
chodu w Krakowie uroczystości rocznicy ka
nonizacyi ś. Jana Kantego w r. l i c o .  Uro
czystość tę, obchodzi uniwersytet krakowski 
odtąd rok rocznie, z tą tylko różnicą, iż

j za  gotow ą z a ra z  zap ła tę .
K raków dnia 28 października 1851 r.

S k o r c z y ń s h i  o. k. Kum. Sąd.

[3H] Doniesienie. C5'c:)
C. k. przywilej na nowowynalezioną

A N A T H E R I N
w odę (iO

przez

J .  G r .  P o p p
dentystę i w ła śc ic ie la  przywileju.

W o d a  ta  j e s t  równie przez w ydz ia ł  lekarski ,  j&koleż przez 
wieloletnie użjrcie wypróbowaną.  Z a leca  się szczególniej  
przeciw nieprzyjemnemu cuchr.imiu tc h u ,  przy  zaniedbanem 
o cz jszczan iu  lak w prawianych jako  i na tu ra lnych  zębów i 
przeciw woni ty tun iow ej:  żaden środek nic n iweczy tak  
p r ę d k o  n i e p r z y j e m n e  ego c u c h n i e n : a  . jak  p ł u k a n i e  ta  wodą : 
o p r ó c z  t e g o  p o s i a d a  nzezególn i e j s z ą  w łasność  goj. n i i  w sze l
kich cierpień, przy  usposobieniach gnileowych, goścowych i 
dnowych d z ią s e ł ,  przy  zwężaniu się tychże a przezto po
w s ta łem  chwianiu tsię zębów; wzmacniając d z i ą s ł a ,  tamuje 
tworzenie sic osadu na zębach [w inn iku ) ,  k tó ry  j e  p su je ,  a 
zęby z takow ych  ogołocone, dłuższemi się slr.ją. i w skutek  
tego. chociaż zdrowe, w ,  padają.  W oda  la do płukania ust 
sk ła d a  się z samych roślinnych części, które jedrnośó dzią
s e ł  podw yższają  i p r z e z to  większe śc iąganie  w y w o łu ją ,  a 
nie zaw iera  k w a s ó w ,  ani soli,  ani też jakichkolwiek  zębom 
szkodliwych pierwiastków.

W y ż  wymienione w łasnośc i  jako  nzas dnione , udowodnić 
mogę wieloma nadesłanemi świadectwami.

W ody tej jedynie dostać można w  handlu

m u  i i B i i i i
w  lira k o w ic .

Do tegoż handlu nadszed ł  n o n y  t r a n s p o r t  w y  r o -  
I s o w  w. f a h r y k i  j M i l l y k e r z c n l a i i i r a k  w Wiedniu,
mianowicie:
Swicc s tearynow ych  s to ło w y c h .  4 5 6 i 8  na funt, **•*

1 funt wagi w ie d e ń s k ie j ....................................................   $
Swieo s tea rynow ych  s to ło w y c h , paczka zaw ie ra jąca

1 funt 9 łu tów  wagi p o l s k i e j ........................................   4
Swicc s tea rynow ych  s to łow yc h ,  paczka zaw ie ra jąca  

1 funt 1 ł u t  wagi polskiej . . . . . . . .
Swieo s tearynow ych  pow ozow ych , do l a t a r e k , funt

wugi w i e d e ń s k i e j ...........................................................
Swieo s tea rynow ych  kośc ielnych różnej wielkości,

funt  wagi w ied eń sk ie j .....................................................
Swieo nowo wynalezionych pod n a z w ą  Be lw eder-  

k e rz e n ,  pakow anych  w paczkach zaw iera jących  
1 funt 7 %  ł u t a  polskiej wagi, za paczkę '

M yd ła  Millyego, 1 funt  p o l s k i ........................“
Osoby zakupujące większą ilość, o trzym ają  znaczny raba t ,  

powyższe wyroby  pochodzące z fabryki Millyego w Wiedniu, 
s ą  dotychczas powszechnie za  najlepsze uznane;  pod w zg lę 
dni białości,  rownego i długiego Dalnnia sic są  pierwszemi

monarchii .

2  18

3  15

8
24

. , - . j  B ciii,, Bw
fabryka tami tego rodzaju w całej  Austryackiej 
a ^ P «0C,» W"iin '" " J ' ' '1' a r ty k u łó w ,  w tymże handlu
r h i ń B k i ć l  w ńa*’^ a t Ly  l»r a w «l z i ' , «4J  r o s y j s k o -
!? „  paczkach V. fuut.  oplombowanych po cenie
2 rs. , 2 r s .  40 kop., 3  r s „  4 rs.  za  Jeden funt  herba ty  c z a r -
k k i r h * ’ I a J  f"nt llerbaty — P a s l y l e k  b i l l ń -
kach • * . m a s sa ,  w porcelanowych s ło i -
zebó ' 9 |0  ̂ najlepszy do u trzym yw ania  i czyszczenia
„ l i ,  w.' ~  ” i l i a  z a g r a i i i r z n e  w butelkach,  po cenach 
najtańszych.

SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE.

8TAN BAIVOM, 
w mierze p a -  

ryzk ie j  spro
w adzony  do 

0* Roacmura .

26” U "  

» 10 
27 1

.9 9 5
994
628

STOP. C IU P**  

według 
R o a n m n ra

+  11*
+  10

+ 4
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c z y l i «.

4>»
3
2

55
26
52

KIERUNEK
w iatru

i

natężen ie .

wsohod. s łaby  
Ppłzac. mocny 
zachód, s ła b y

STAN

ATMOSFERY.

pog. z chmur.

ZJAWISKA

N A P O I '  IE T R Z N E

o S k o ło  p. ks.  o 9 w. zpłz

z m i a n a  t e m p e r .  
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